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Nowe zajścia na Politechnice warszawskiej 
Studenci endeccy bili studentów—żydów.—Interwencja rektora była 
bezskuteczna. — 7 studentów-żydów rannych, kilkudziesięciu potur

bowanych. — Policja aresztowała kilkunastu endeków 

Zamknięcie Politechniki""ńa czas nieograniczony 
Nasz warszawski kor. (B.) telefonuje: 
Na Politechnice Warszawskiej doszło 

dzisiaj do powtórnych zajść antyżydow 
skich. Geneza zajść sięga ubiegłej so
boty, kiedy grupa studentów endeckich 
zdemolowała lokal żydowskiej Bratniej 
Pomocy studentów politechniki pod 
Pretekstem, że kilku członków zarządu 
Bratniej Pomocy dostrzeżono w szere
gach 1-majowego pochodu socjalistycz
nego. 

Dzisiaj od rana zajścia ponowiły się i 
PRZYBRAŁY C H A R A K T E R B A R D Z O 

POWAŻNY. 
Podobnie jak wczoraj zajścia w śród
mieściu Warszawy, i dzisiaj na poli
technice ekscesy odbyły się pod hasłem 
zwalczania źy dó_w«l -EfiJBUiui^ó.w;,. k tk : 
rzy brali udział w pochodach 1-majo
wych. 

• Około godz. 11-ej przedpołudniem 
studenci endeccy zwołali w gmachu po
litechniki wlec antyżydowski, na któ
rym domagano się wyrzucenia studen
tów-żydów z politechniki.Więks^a gru
pa studentów - żydów, uprzedzona o 
wiecu, zebrała się przed politechniką, 
nie chcąc wchodzić do gmachu uczelni 
wśród podnieconych nastrojów, i wy
siała do rektora prof. Inż. WARCI1A-
ŁOWSKIEGO delegację z prośbą o 
opiekę. 

Rektor prof. inż. Warchalowski za

pewnił delegację studentów-żydów, że 
gwarantuje ich współwyznawcom bez
pieczeństwo, a dla zaakcentowania 
swego stanowiska, wyszedł przed 
gmach politechniki i stanąwszy na cze
le grupy studentów-żydów, wprowa
dził ich do gmachu politechniki. 

Kiedy grupa studentów-żydów za
trzymała się w hallu uczelni, rektor 

prof. inż. Warchalowski udał się na 
wiec endecki i zwrócił się do wiecują
cych z przemówieniem, w którem pro
sił o zachowanie spokoju na politechni
ce i niezaczepianie studentów-żydów, 
grożąc w przeciwnym razie zamknię
ciem politechniki aż do końca roku 
szkolnego, co może grozić wszystkim 
studentom utratą roku studiów. 

Dr. H. Gottlieb-posłem na Sejm 
Sąd Najwyższy unieważnił mandat 

b.p. Wacława Wiślickiego 
Warszawski kor. (B.) telefonuje: 
Sad Najwyższy rozpatrywał dzisiaj 

merytorycznie i ogłosił decyzję w spra 
wie znanego protestu wyborczego, do
tyczącego okręgu wyborczego Nr. 2, 
obejmującego północną dzielnicę m. st. 
Warsazwy. 

Protest ten, złożony tuż po ostatnich 
wyborach' do sejmu, domagał się uzna
nia za nieważny mandat, uzyskany 
przez b.p. posła Wacława Wiślickiego. 
Jak wiadomo, b.p. poseł Wacław Wiś
licki, który zmarł w przededniu zebra
nia się nowowybranego sejmu, uzyskał 

2 dokonała błędnego obliczenia głosów 
i w >'v>c''b sprzeczny z przepisami or
dynacji1 , wyborczej unieważniła kilka 
kartek wyborczych, oddanych na rzecz 
dr. Gottlieba. 
- Po zbadaniu świadków i zapoznaniu 
się z protokułem okręgowej komisji wy 
borczej Nr. 2, dzisiaj Sąd Najwyższy 
orzekł unieważnienie mandatu b. p. po
sła Wacława Wiślickiego, przysądzając 
jednocześnie mandat poselski z okręgu 
Nr. 2 dr. H. Gottliebowi. 

W ten sposób uzupełniona zostaje w 
sejmie luka wśród zespołu posłów m. st 

mandat w okręgu Nr. 2 większością Warszawy, a jednocześnie przybywa 
dwuch głosów poUad liczbę głosów,1 jeden członek sejmowemu klubowi ży-
uzyskanych przez innego kandydata' dowskiemu. Dr. I I . Gottlieb jest znanym 
ugrupowań żydowskich, dr. H. Gottlie- działaczem sjonisfycznym, dziennika-
ba. W proteście wyborczym wska/.y- rzetn i naczelnym redaktorem dzienni-
wano, że komisja wyborcza okręgu Ńr.' ka „Der Moment". 

\ 

Zaledwie prof. inż. Warchalowski 
opuścił salę, w które] odbywał się wlec 
i udał się do swego gabinetu, tłum stu
dentów endeckich wypadł na korytarze 
i do hallu politechniki, 

atakując żebranych tam studentów-
żydów. 

Wywiązała się zajadła bójka na laski 
f kastety. Zjawienie się ponowne rekto
ra prof. inż. Warchałowskiego i jego 
nawoływania do zaprzestania bójki 

były bezskuteczne. 
Bójka szybko przeniosła się 

poza gmach politechniki na okalający 
go plac, 

gdyż znajdujący się w mniejszości stu-
dencl-żydzi wycofywali się z politech
niki, a napastnicy gonili ich. . . . . . ...... 

Po krótkiej chwili przybył na miej
sce większy oddział policji na samo
chodach ciężarowych oraz sikawka. 
Policja interwenjowała, 
aresztując kilkunastu najbardziej zapal
czywych endeków. W politechnice i na 
placu ciężej rannych zostało 7-iu stu
dentów - żydów, a kilkudziesięciu stu

dentów jest pobitych. 
W godzinach południowych, jeszcze 

w toku trwania zajść, zebrał się senat 
politechniki i po krótkie] naradzie 
postanowił zamknąć politechnikę na 
czas nieograniczony aż do odwołania. 

Stoiica Abisynii znajduje 
zagraniczne. — 

/kroczyli jeszcze do Addis-Atieby 
się leszcze w rakach band rozbójniczych, które ataku ą poselstwa 
Krwawa walka urzędników poselstwa tureckiego z rabusiami 

Warszawa, 4 maju. 
(PAT) Na mocy wiadomości z różnych 

źródeł PAT. donosi: 
Front północny, w ścisłem znacze

niu teso słowa, już przestał Istnieć. Ko-
1'mny włoskie, maszerujące z Dessie na 
^(Jdis- Abcbę, według urzędowego ko
munikatu włoskiego, po przekroczenia 
j ^ e N . i zy Termaber, zajęły bez walki 
^hra-Brahan, stolicę prowincji Szoa. 
^iraże przednie włoskie posunęły się o 
?u kim naprzód w kierunku Addis-Abe-
?y. Z Debra-Brehan do stolicy Abisynji 
fot około 120 kim. Według hieurzędo-
| vych wiadomości włoskich, patrole wy
wiadowcze włoskie ukazały się w od-
^KłoścI 15 kim. od Addis-A;>eby. Wia-
S i o ś c i , o tein. ŹE WOJSKA WLOS-
Sf WKROCZYŁY DZ1S DO STOLICY 
JpISYNJI SĄ NIEPRAWDZIWE. AD-
£]S-\BEBA JEST W DALSZYM CiĄ-
I j " W REKACH ZBROJNYCH MARU-

}FRO\V I RABUSIÓW. Poselstwa sta-
™*w!u zbrojne ośrodki, w których chroni 

dyplomacja i europejczycy-
Front południowy dotychczas jesz-

l ' istnieje. Armja rasa Nasibu i ben. 

Wehib-Paszy cofa się, a wojska włos
kie pomimo ulewnych deszczów posu
nęły się od Daggabur o SU kim. naprzód, 
rozbijając ni. i i i. oddziały Oinara Saman-
tar. który został ciężko raniony i stra
cił w bitwie syna. Od Daggabur do 
Dzidziggi w liuji proste] jest zgórą 160 
kim. 

Paryż, 4 maja. 
(PAT( Według ostatniej depeszy pos^ 

hi francuskiego w Addis-Abcbie. samo
chody poselstwa krążą pc ulicach mia

sta, zbierając rannych. Koło południa 
r.ad Aćdis-Abebą przeleciał samolot wło
ski. Miasto zajęte jest przez grupy zre
woltowanych żołnierzy, uzbrojonych w 
karab'ny maszynowe. Część stolicy, za
mieszkała przez tubylców, jest doszczęt 
nie niemal splondrowaua. 

Bandyci sądzili, że gmach poselstwa 
Stanów Zjednoczonych jest opuszczony 
i uderzyli na budynek, chcąc dokonać 
rabunku. Po gęste] wymianie strzałów, 
maruderów odparto, jeden z nich zo-

Negus wyjechał do Halfy 
Z Palestyny pojedzie on do Londynu 

Londyn, 4 maja. 
(PAT) Reuter donosi z Dżibuti: Ce

sarz i cesarzowa z dziećmi wsiedli na 
pokład krążownika brytyjskiego „Enter 
prisc", który odpłynął do Haify. 

Poseł abisyński Martin oświadczył 
dziennikarzom, że w Jerozolimie, dokąd 
udał się negus, jest duża kolonja wy
znawców, kościoła- koptyjskiego. 

Wobec klęski cesarz poświęci się 

modlitwom, ale nie jest wykluczone, iż 
po pewnym czasie przyjedzie wraz z 
następcą tronu do Anglji. Poseł już obec 
nie poczynił kroki, aby młodszy syn ce
sarza, Makonnen, przybył do Londynu 
do szkoły. Książę będzie gościem jedne 
go' z lordów, którego nazwiska me wy
mienia się, ale, jak mówią, jest to lord 
Robert Cecil. 

stał zabity. 
Na stacji broni się 50 francuskich u-

rzęduików kolejowych z francuskim at
tache wojskowym w Addls-Abebie na 
czele- Odparli oni szereg napaści og
niem karabinów maszynowych. 

Londyn, 4 maja. 
tPAT) Korespondent Reutera w Ad-

dis-Abeba donosi, że spodziewają się 
tam. iż w dniu dzisiejszym miasto bę
dzie zajęte przez Włochów. Wczoraj 
wieczorem oddziały włoskie dotarły po
dobno do rzeki Akaki o 15 kim. od sto
licy. Luźne bandy złożone przeważnie 
z wojowników szczepu Galla wtargnęły 
do miasta i krążą po ulicach. 

Ogólna liczba obywateli obcych, bę
dących pod ochroną poselstwa W. Bry-
tar.ji wynosi ok- 2.000 osób, należących 
co 23 narodowości. Uchodźcy którzy 
schronili się w poselstwie turecklem, 
po zaciekłej obronie przeciwko bandom 
uzbrojonym w karabiny ręczne i ma
szynowe, uznali, że nie zdołają sic 
tani utrzymać przez czas dłuższy. Od
dział wysłany na ich ratunek z poscl-

Dalszy ciąg na str. 3-ej. 
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P o o r a w a s y t u a c j i g o s p o d a r c z e 
w oświetleniu tfłam&u Gospodarstwa r a f o w e g o 

Warszawa. 4 maja. 
(PAT) Bank Gopsodarstwa Krajo

wego charakteryzuje położenie gospo
darcze Polski w marcu r. b. w sposób 
następujący: 

Ruch zwyżkowy produkcji przemy
słowej, który częściowo rozpoczął się 
już w końcu lutego, wystąpił wyraźniej 
w marcu, obejmując przedewszystkiem 
przemysły inwestycyjne. Niekorzystny 
wpływ na rozwój wytwórczości w nie
których gałęziach wywierały zatargi o 
płace i strajki robotnicze na tle ekono
micznym. 

Po likwidacji strajków w przemyśle 
włókienniczym okręg łódzki przystąpił 
w drugie] połowie miesiąca do silnie 
wzmożone] produkcji sezonowe!. W gór 
nictwie węglowem nastąpił spadek za
trudnienia ze względu na zwykłe o tej 
porze roku zmniejszenie zbytu węgla 
dla celów opałowych oraz zapasy, wy 
wołane przez ograniczone zapotrzebo
wanie w czasie ciepłej zimy. Również 
przemysł naftowy pracował mniej in
tensywnie, zbyt przetworów naftowych 
zwiększył się jednak w porównaniu z 
rokiem ubiegłym. 

Poważniejszą poprawę wykazało 
hutnictwo żelazne i cynkowe dzięki 
większym zamówieniom krajowym o-
raz zwyżce eksportu. Polepszenia do
znała również sytuacja na rynku drzew 
nym. Przemysł mineralny zwiększył za 
trudnienie, przystępując do tegorocznej 
produkcji materiałów budowlanych, 
przy zwyżkujących cenach wyrobów 
ceramicznych w tych okręgach, w któ-
.ych wskutek trwającego w czasie zi
my sezonu budowlanego zapasy cegły 
uległy czasowemu wyczerpaniu. W 
dziale przemysłu chemicznego nastąpi
ło ożywienie sprzedaży nawozów sztu
cznych oraz artykułów dla przemysłu 
włókienniczego. 

Wzrost zatrudnienia w przemyśle 
oraz przy robotach publicznych przy
czynił się do 

spadku liczby bezrobotnych, 
która po osiągnięciu największego na
pięcia w połowie marca obniżyła się do'j 
połowy kwietnia o 30 tysięcy. 

Na rynku ziemiopłodów wystąpiła 
ostatnio zwyżka cen zbóż. 

W związku z rozpoczynającym się 
sezonem wiosennym zwiększyły się o-
broty w handlu wewnętrznym, głównie 
w dziale odzieżowym oraz w branżach 
związanych z budownictwem. Zwięk
szyły się również obroty towarowe z 

zagranicą, silniej po stronie wywozu, 
dzięki czemu nadwyżka w bilansie han
dlowym wzrosła. 

O ile w dziedzinie produkcji prze
mysłowej okres sprawozdawczy przy
niósł oznaki dalszego, chociaż powolne
go polepszenia, to 
na rynku pieniężnym wystąpiły objawy 

niepomyślne, 
mające swe źródło w zaniepokojeniu 
wywołanem wydarzeniami polityczne-
ml w Europie oraz zaostrzeniem się sy
tuacji niektórych walut zagranicznych. 
Pod wpływem tych niepokojów wzmo 

gła się tezauryzacja monet. Tendencje, oraz zniżka kursów. Wzmożone zakupy 
te, w połączeniu ze zwlększonem zapo- złota I walut dla celów tezauryzacyJ-
trzebowaniem środków obrotowych na nych, podsycane przez spekulację, gro-

rezerw 
Polskie 

cele produkcji przemysłowe] oraz na J ziły nadmlernem osłabieniem 
rozpoczynający się sezon budowlano - jkruszcowo-dewlzowych Banku 
Inwestycyiny, zahamowały przyrost 
wkładów, a częściowo spowodowały 
ich odpływ z niektórych instytucyj f i
nansowych. 

Równocześnie wystąpił pod konbe 
marca na giełdach 
spadek obrotów papierami procento-

weml 

Zmiany w radzie nadzorcze! 
Banhu G®sp»fl9«Brsiwa KrafoweiSo 

Warszawa, 4 maja. 
(PAT) Z rady nadzorczej Banku Go

spodarstwa ;Krajowego ustąpili ostatnio 
p. wiceminister Kazimierz Rożnowski 
wskutek upływu kadencji oraz dyr. dr. 
Jerzy Nowak, wskutek objęcia stano
wiska członka dyrekcji w Banku Pol

skim. 
Na opróżnione miejsca mianował p. 

minister skarbu członkami rady B.G.K. 
wiceministra skarbu Leona Ferdynanda 
Świtalskiego oraz dyrektora gabinetu 
ministra skarbu Wiktora Martina. 

go oraz wycofaniem z obrotu gospodar 
czego większych kapitałów. W tych wa 
runkach rząd widział sie zmuszony do 
wprowadzenia w końcu kwietnia 
kontroli nad obrotem pieniężnym z za* 
granicą oraz obrotem zagraniczneml I 

krajoweml środkami płatniczemi. 
Zarządzenia te, jako wyraz dążności do 
utrzymania stałości kursu waluty pol-
skiej spotkały się z przychylna oceną I 
przyczyniły się do uspokojenia na ryn
ku pieniężnym w Polsce. 

Jako korzystne zjawisko w dziale 
rozwoju stosunków finansowych w o-
kresie sprawozdawczym podkreślić na
leży pomyślne wyniki gospodarki bud
żetowej państwa w marcu, który zo
stał zamknięty faktyczną nadwyżką do 
chodów nad wydatkami. 

Kiedy wolno przekazywać pieniądze zagranic? 
bez zezwolenia komisji dewizowej?-Częściowe złagodzenie przepisów walutowych 

Warszawa. 4 maja. 
(PAT) Na podstawie art. 3 i 8 dekre 

tu Prezydenta Rzplitej z dn. 26 kwiet
nia r. b. komisja dewizowa upoważnia 
— aż do odwołania — firmy krajowe, 
eksportujące towary zagranice do sta
wiania do dyspozycji cudzoziemców o-

raz przekazywania zagródce środków 
płatu czych bez uzyskiwania każdora
zowych zezwoleń na następujące cele: 

1) Pokrywanie zagranicznych kosz
tów przewozu i magazynowanie towa
rów łącznie z ich ubezpieczeniem. 

2) Pokrywanie zagranicznych opłat 

i f m i i Ł KOUJflLSKINfl 
100 tys. bezrobotnych otrzymało pracę 

W ciągu bieżącego miesiąca znajdzie zatrudnienie 
jeszcze 60 tysięcy osób 

Warszawa, 4 maja. 
(B) Przyśpieszenie uruchomienia ro

bót publicznych dało w efekcie dopro
wadzenie liczby zatrudnionych bezro
botnych do przeszło 100.000 robotni
ków. 

Jak nas informują z kół rządowych, 
w przeciągu maja r. b. liczba zatrudnio
nych na robotach publicznych wzrośnie 
do 160,000 osób. 

Instytucje dysponujące kredytami, o-
trzymały Polecenie brania pod uwagę o-
koliczności, czy w danem środowisku 
panują warunki, gwarantujące spokojne 
prowadzenie robót. Od tego uzależnione 
Lędzie wyznaczenie robót i zwiększenie 
liczby zatrudnionych. Przy braku gwa

rancji spokojnego prowadzenia robót 
fundusze na walkę z bezrobociem sklero 
"ywane będą do Innych miejscowości. 

celnych. 
3) Pokrywanie prowizji należne! za 

granicznym agentom, przedstawicielom, 
maklerom 1 t. p. 

4) Pokrywanie poborów 1 kosztów 
utrzymania przedstawicieli zagranicz
nych. 

Przekazy na powyższe cele mogą 
być dokonywane z zapasów zagranicz
nych środków płatniczych, które firma 
już posiada z eksportu lub uzyska w. 
przyszłości, jednakże tylko wówczas, 
Jeżeli są one związane przyczynowo z 
eksportem danego przedsiębiorstwa, do 
konywanym lub mającym sle dokonać 
w najbliższe] przyszłości 1 tylko w roz
miarach dotychczas przez dane przed
siębiorstwo stosowanych. Dowody uza 
sadniające dokonanie przekazów na wy, 
mienhne cele winny być przez przedslę 
blorstwo przechowywane. 

Waluta eksportowana, pozostająca 
eksporterowi po potrąceniu przekazów 
na wymienione cele, winna być w myśl 
art. 19 rozporządzenia ministra skarbu 
z dn. 26 kwietnia 1936 r. zaofiarowana 
d> sprzedaży Bankowi Polskiemu lub 
bankowi dewizowemu. 

ZiiBarłif lfról raad 1 
Polityk, uczony I artysta na tronie 

Położenie króla egipskiego w na
szych czasach jest szczególnie utrud
nione. Jago tronowi zagraża równo
cześnie nacjonalistyczna młodzież jego 
narodu i najpotężniejsza partja — 
„Wafd". Zakres jego władzy zaś ogra
niczony jest przez zwierzchnictwo An
glji. Aby w takiem położeniu utrzy
mać równowagę, trzeba być wielkim 
politykiem, albo też traktować wszy
stko obojętnie. Trzeba równocześnie 
posiadać niezłomną energję i oportu
nizm. Mimo wszystko jednak właśnie 
ostatnie zajścia wykazały, że osta
teczne wyrównanie tych przeciwieństw 
jeot niemożliwe i doprowadza do krwa
wych zajść. 

Wśród tych przeciwieńst,. znalazł 
się także Achmed Fuad I. dziewiąty 
król dynastii, którą rozpoczął Mech-
med Ali w roku 1805. Jako syn khediwa 
Ismaela Paszy, objął on tron w roku 
1917 po swoim bracie, sułtanie Hussein 
Kenial. W marcu 1922 roku został ko 
rnnowany i otrzymał tytuł króla. Jego 
ciężka wschodnia postać nie zdradzała 
umysłowej żywości władcy, która w 
podeszłym wieku — umarł on w 68 ro
ku życia — coraz bardziej wzrastała. 
Jesro zdolność wczuwania sie i rozumie
nie różnvch uczuć ludzkich obydwu 
partv :. miedzy któremi musiał lawiro
wać, d i ł y mu możność okazania sic 

dyplomatą najwyższej klasy, godnego 
tysiącletniego tronu Egiptu. 

Fuad I miał piękną i beztroską mło
dość. Znano go i lubiano we wszyst
kich międzynarodowych kołach, szcze
gólnie w tych, w których ludzie po
święcają się zabawie i grze. Aż do 
czasu, ktedy Fuad wstąpił na tron, był 
on księciem pełnym temperamentu i 
lekkomyślności, o szerokim geście i 
wschodnich namiętnościach. Czy mo
żna jednak było spodziewać sie po nim 
tak wielkiego polityka? 

Kiedy Anglicy dnia 9 grudnia 1917 r. 
uczynili go następcą jego brata. Fuad 
zmienił się do nie do poznania. Fela-
chowie egipscy nie robili sobie wiele 
ze zmiany, jaka zaszła w państwie. 
Intelektualną elitę dziwił wybór Angli
ków. Nacjonaliści cieszyli sie. jednak 
dlatego tylko, ponieważ myśleli, że 
mają do czynienia z człowiekiem sła
bym, którego opór łatwo będzie można 
przełamać. Zarówno jednak anglofile, 
jak i zwolennicy Zaglul Paszy wkrótce 
przekonali sję, że sprawa przedstawia 
się zupełnie inaczej... Fuad I umiał 
zręcznie manewrować, przyciągał do 
siebie niektórych swoich przeciwników, 
przez co na froncie nacjonalistycznym 
powstawało zamieszanie. Równocześ
nie bronił on namieetnie interesów 
swego państwa i często sprawiał wiel

kie trudności Foreign Office, dbając 
jednak o to, by nie doszło do zerwania. 

W czasie panowania Fuada I kilka
krotnie doszło do konfliktów z parla
mentem, do ciężkich walk ustrojowych. 
Król jednak znajdywał wyjście z naj
trudniejszych sytuacyj. Jego polityka 
zewnętrzna była zarówno ostrożna jak 
i logiczna, a patrjotyzm nie wstrzymy
wał go od uznawania granic działalno
ści, które mu postawiono. Pod wzglę
dem wewmętrzno - politycznym za
wdzięczał on wiele swemu byłemu 
premjerowl ministrów. Sidki Paszy, 
największemu politykowi, jaki od wie
lu lat żył w Egipcie. Z jego inicjatywy 
w Egipcie poraź pierwszy zaistniała 
polityka socjalna, która poważnie za
jęła się stanowiskiem Felachów. Egipt, 
jako klasyczny kraj bawełniany, na-
skutek kryzysu gospodarczego takżs 
znalazł się w ciężkiem położeniu, mimo 
to jednak udało się utrzymać budżet 
w porządku. 

Fuad I był bardzo ambitny i wie
dział, że w położeniu, w jakiem znaj
duje się jego państwo, nie można liczyć 
na żadne sukcesy zewnętrzno - poli
tyczne. Postępował zatem, jak Marek 
Aureliusz. Opiekował sie nauką i ro
bił wiele dla sztuki. W kraiu, który 
był kołyską sztuki, zdobyło mu to o> 
czywiście sympatję wyższych sfer. U 
czynił jeszcze więcej: jest on właści
wym założycielem nowoczesnego uni
wersytetu w Kairze, który został otwar 
ty w roku 1908. Aż do ostatnich cza
sów między nim i ciałem profesor-

skiem, a nawet szerokiemi kołami stu-
denterji istniał bliski kontakt. Podczas 
ostatnich rozruchów, których główne 
ognisko płonęło na uniwersytecie, wy 
łączono z ataków osobę króla. Często 
przewodniczył on nie bez znajomości 
rzeczy w naukowych kongresach, od
bywających się corocznie w Egipcie. 
Naogół był on człowiekiem wykształ
conym i wielostronnym, głównie jed
nak interesował się'archeologją. 

Mimo, że Fuad był władca nawskroś 
nowoczesnym, świat arabski zawdzię
cza mu powstanie międzynarodowej 
akademii arabskiej, która, podobnie, jak 
akademja francuska, ma na celu stwo
rzenie ogólnej encyklopedii arabskiej. 
Następnie założył on panafrykański in
stytut i instytut dla badania pustyni. 
Wiedział on doskonale, że Egipt jest nie 
tylko progiem między dwoma, lecz 
między wieloma światami: małoazja-
tyckim, europejskim i afrykańskim. 

Król Fuad często bywał w Europie. 
W wojskowej akademii turyńsklej o-
trzymał on wykształcenie militarne. 
Następnie uczęszczał także na inne uni
wersytety europejskie. Pominąwszy 
jego wizyty oficjalne, zwiedzał on 
chętnie światowe kąpieliska europej
skie, szczególnie zaś Karlsbad. 

t Często zarzucano Fuadowi pewna 
[chciwość. Powiększył on niewątpll-
Iwie znacznie swój majątek' osobisty, 
trzeba jednak' przyznać, że głównym je
go celem w życiu nie były Interesy oso
biste lecz interesy państwa. 

i 
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Ę*r&stiź W.Bruśunji turzu w prochu... 

Zwycięstwo Mussoliniego jest kieski) Anglii 
Prosa angielska oskarż® Europę o fonórzo-
stfwo.—Ostfarfeczme bankructwo Ligi Narodów 

Londyn, 4 maja. 
(PAT) Prasa angielska obszernie o-

mawia sytuację jaka wytworzyła się 
naskutek wypadków w Abisynji. Dzień 
niki z żalem stwierdzają, że system zbio 
rowy doznał fatalnego niepowodzenia. 
Obecna chwila stanowić będzie punkt 
zwrotny w polityce zagranicznej Wiel
kiej Brytanii 1 przyszłości Ligi Naro
dów. Szereg dzienników nie ukrywa, 
że zupełne zwycięstwo Mussoliniego 
ieśt upokarzające dla polityki, której 
głównym rzecznikiem była Wielka Bry 
tanja. Wszystkie dzienniki z uznaniem 
wyrażają się o walorach osobistych ne
gusa, dla którego mają wyraźną sym
patie. 

„Times" stwierdza, że zaznacza się 
wyraźna tendencja do przypisywania 
winy za ostatnie wypadki rządowi bry
tyjskiemu. Jedni obwiniają go dlatego, 
że nie wszczął wojny w obronie współ 
członka Ligi, drudzy — że nie bardzo 
ser]o dążył do rozwinięcia akcji zbioro
wej przez Ligę Narodów. 

„Times" podejmuje obronę polityki 
rządu. Nikt, nawet sami abisyńczycy, 
nie mogli oczekiwać aby Wielka Bry
tania wypowiedziała wojnę Włochom. 
Wojna taka nie przyczyniałaby się by
najmniej do utrzymania pokoju. 

Jeśli chodzi o pogląd, że rząd bry
tyjski powinien był wycofać słe ze zbio 
rowej akcji, to jak stwierdza „Times", 
dość wielklem złem było to, 
że polityka wierności Wielkie! Brytanii 

Przy cierpieniach woreczka żółcio
wego i wątroby, kamieniach żółcio-

iŁWych i żółtaczce, naturalna wodą gorz
ka Franciszka - Józefa znakomicie uła
twia trawienie. Zalecana przez lekarzy. 

Włosi nie wkroczyli 
jeszcze do Addis-Abeby 

(Dokończenie), 
stwa W. Brytanii znalazł przed siedzibą 
poselstwa tureckiego kilku zabitych. 

Wszystkie osoby, znajdujące się w 
gmachu zostały przeprowadzone na te
reny poselstwa brytyjskiego. 

Do poselstwa brytyjskiego zgłasza
ły się wczoraj bandy rabusiów, którzy 
sprowadzili na sprzedaż zagrabione 
przez siebie towary, proponując odku
pienie ich przez właścicieli. Towary te 
zostały skonfiskowane. 

Urzędnicy banku abisyńskiego bro
nią dotychczas skutecznie banku przed 
zbrojneml bandami. Poselstwo amery
kańskie uznało że dalsze utrzymanie się 
w jego siedzibie jest niemożliwe i prze
prowadza ewakuację poselstwa przy 
pomocy samochodów ciężarowych przy 
słanych z poselstwa. brytyjskiego. 
Trzech europejczyków stawiało mężny 
opór zbrojnym bandom do czasu wy
czerpania zapasów amunicji, poczem 
zdołali oni przedrzeć sie do samochodu 
ciężarowego, przybyłego im z pomocą. 
25 napastników zostało zabitych. W mic 
ścle wybuchły nowe pożary. Znaczna 
część rrodkowej części miasta uległa 
całkowitemu zniszczeniu. 

Kontakt między poselstwami 
odbywa sir... naokoło świata 
przez tu n2y.<i i Waszyngton 

Londyn, 4 maja. 
(PAT) Brytyjskie ministerstwo spr. 

'Cjranicznych poleciło przez radjo po
słowi brytyjskiemu w Addis-Abeble, 
ttby udzielił wszelkiej pomocy i obrony 
Poselstwu Stanów Zjednoczonych-

Pomimo niewielkiej odległości, dzie
lącej te dwa poselstwa, wskutek stanu 
•zoczy w mieście, kontakt między nie-
' r odbywa się naokoło świata przez 
Waszyngton i Londyn. 

wobec ideału zbiorowego została po
krzyżowana przez bojaźliwość innych 

państw. 
Byłoby jednak znacznie gorzej, gdyby 
polityka brytyjska shańbiła sie nazaw-
sze przez niedotrzymanie wierności. W 
każdym razie 
WIELKA BRYTANJA W PRZYSZŁO
ŚCI SKORZYSTA Z CENNEGO DO

ŚWIADCZENIA. 
„Daily Telegraph" stwierdza, że dla 

Ligi powstaje w związku z załamaniem 
się problemu abisyńskiego najtrudniej
sza sytuacja. Maszyna Ligi okazała się 
bezsilną i niezdolną przeszkodzić po
chłonięciu drogą agresji jednego człon
ka Ligi przez drugiego. Powstaje pyta
nie — pisze „Daily Telegraph" — czy 
Liga może odgrywać rolę w przyszłym 

W K R E M i P U D E R 
T H O - P A D I A 

rozwiązaniu obecnego konfliktu. Jeśli i ważny 
nie da się nic zrobić i Włochy pochłoną! wany. 
całą Abisynję, to mniejsze mocarstwa WSZYSTKIE PAŃSTWA LIOI MUSZA 

zowitrolqco RAD (rodium) I TOR (thorlum), 
w/g pnep. D-ra Allr. CURIE, 

n a d a | q n a | b a r d z l e | n a we t ł o n i od b on e | 
c « r z « ł w l e ż y I m ł o d z i e ń c z y wyglqd. 

SOCIETE SECOB„PARIS 

« 

PONIEŚĆ WINE ZA TCHÓRZOSTWO 
KTÓRE DOPROWADZIŁO DO KATA
STROFY, ALE UPOKORZENIE RZĄ
DU FRANCUSKIEGO I ANGIELSKIE
GO JEST" NAJWIĘKSZE. PRESTIŻ 
WIELKIEJ BRYTANJI TARZA SIĘ W 

PROCHU — 
pisze w ostrych słowach „News Chro
nicie" — atakując przytem rząd. 

przestaną szukać ochrony w Lidze. 
Liberalny „News Chronicie" stwier

dza, że o ile agresja Włoch odniosła wy 
jątkowy sukces, o tyle akcja zbiorowa 
PONIOSŁA DRUZGOCĄCA KLESKE-
Akcja zawiodła, gdyż wysiłek, choć po

tne był dostatecznie zdecydo-

Świadczenie ministra Edena w Izbie gmin 
Negus uda ssę Z Dżsbutti do Jerozolimy 

Londyn, 4 maja. 
(PAT) Dziś popołudniu w Izbie Gmin, 

mm. Eden złożył oświadczenie na temat 
sytuacji w Abisynji. 

Dnia 1 maja cesarz poinformował 
przez swego sekretarza posła brytyj
skiego w Addis-Abebie, że zrzekł się kie
rownictwa' sprawami państwa, zleca je 
swej radzie ministrów, oraz że natych
miast zamierza wyjechać z rodziną do 
Dżibuti-
^[Ztóiim^iadomość ta nadeszła io Lon
dynu, cesarz opuścił Addis-Abebę, dnia 

[2 ma;& w towarzystwie rodziny, mini-
; s tn spraw zagranicznych i szeregu in
nych osób. 

I Wobec posła brytyjskiego cesarz o-
' świadczył, żc pragnie udać się do Pale
styny. Rząd brytyjski uważał za swó] 
obowiązek przychylić się do prośby i 
ułatwić cesarzowi w miarę możności 
podróż do Jerozolimy. Rząd brytyjski 
skomunikował się przytem z rządem 
francuskim, który ze. swej strony wyra
ził-gotowość wypełnienia ewentualnie TY 
czeń cesarza co do miejsca jego pobytu. 

Rzad brytyjski polecił dowództwu 

bi ytyjskiego okrętu wojennego ..Enter
prise" udać się do Dżibuti, celem prze
wiezienia cesarza wprost do Ha:.fy. Ce
sarz miał urłać "się na statek brytyjski 
dziś popołudniu. 

Oczywiście należy oczekiwać — o-
świad^zył min. Ederi — że cesarz, który 
zrzekł się steru rządów, nie będzie w 
Czasie swego pobytu w Palestynie w 
żaden sposób uczestniczył w popieraniu 
działań nieprzyjacielskich. Min. Eden 
następnie potwierdził wiadomość o p l cn 
Jrowaniu i.rozruchach w.Addis-Abebie. 

Triumf i ruu°&ŚĆ c c e Włoszech 

Włochy nie zadowolą sit pozorami zwycięstwa 
Prasa rzymska nazywa negusa dezerterem, który uciekł z pola walki 

Rzym, 4 maja. 
(PAT) Dziś o godz. 16-ej zebrał się 

parlament faszystowski. Na posiedzenie 
zjawił się Mussolini, który zosiał oowi-
tany długotrwałą owacją- Wszyscy de
putowani ze względu na uroczysty cha
rakter obrad przybyli w mundurach 
faszystowskich i czarnych koszulach. 
Po załatwieniu kijku spraw porządku 
dziennego przewodniczący parlamentu 
Ciano wygłosił przemówienie, które za 

kończył następującemi słowy 
„Naród włoski odpowiedział na twe 

wezwanie, dając swą krew 1 dziś doma
ga się jako nagrody całkowitego zwy
cięstwa. Żadną siła, żadna koalicja nie 
będzie mogła odebrać nam owoców te
go wielkiego zwycięstwa. Niechaj nikt 
nie przypuszcza, że Włochy po raz dru
gi zadowolnią się tylko pozorami, po 
wojnie, prowadzonej w Imię zwycięskie 
do króla". 

oocxxx»cxxxxxxxxrxxxxxxxxxxxxx^ ) KJOOOOO 

T ł u s t a c e r a ? 
Wystrzegać się wszelkich kremów, mydeł i nieodpowiednich pudrów, cpluki-
wać twarz często- gorącą niemal wodą, myć proszkiem marmurowym „Mira-
culum" i pudrować odtłuszczającym pudrem „Higienicznym" D-ra Lustra, a 

osiągnie się prawidłową cerę. 
cxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx>ccccooooocx^^ 

Podrób poślubna... po ulicach plondrowanego miasta 
Londyn, 4 maja. 

(PAT) Reuter podaje pochodzącą z 
Addis-Aeby wspólną infermację od ko
respondentów Reutera, „Times'a'\ „Dai
ly Telegraph" i agencji „Eschange Te
legraph". W tym wspólnym komunika
cie korespondenci donoszą, że dziś zra-
na odbył się ślub korespondenta „T!-

mes'a" George'a Steer'a z Małgorzatą 
de Gaarreros, korespondentką gazety 
francuskiej „Journal". Podróż poślubną 
państwo młodzi odbyli w samochodzie, 
objeżdżając dokoła park poselstwa bry-

Ityjsklego i obóz uchodźców, którzy 
I schronili się w tem poselstwie. 

Zaburzenia w Hiszpanii trwają 
W Maladze ogłoszono strajk powszechny 

Madryt, 4 mają- Malaga, 4 maja. 
(PAT) Na peryferjach miasta trwają (PAT) Ogłoszono tu strajk powszech-

w dalszym ciągu rozruchy. W dzielnicy riy na znak solidarności ze strajkujący-
Cuatrominos spalono kościół, klasztor i mi od kilku dni robotnikami rolnymi, 
szkołę. Pozatem donoszą o podpaleniu Praca w całym okręgu ustała, 
kilku innych klasztorów. 

Rzym, 4 maja. 
(PAT) Virginio Gayda, omawiając na 

łamach „Giornale d'Italia" w.vjazd ne
gusa z Dżibuti na pokładzie okrętu an
gielskiego pisze: „W ten sposób negus 
manifestacyjnie zerwał wobec całego 
świata ze swem terytorjum.którcm zre
sztą w rzeczywistości nigdy prawdzi
wie nie rządził." Dalej Gayda przypomi
na, że jeszcze kilka dni temu negus o-
świadczył przedstawicielom agencyj 
Reutera i Hayasa, że dokona reorganiza
cji swej armji, walczyć będzie do ostat
ka i nigdy dobrowolnie nie opuści swe
go kraju. Ucieczka negusa jest sprzeczna 
z wojennemi tradycjami ludów etiop
skich. Królowie Tigre woleli zawsze 
śmierć niż poddanie się. Król Teodor 
popełnił w Magdali samooojstwo. gdy 
przekonał się, że wojska jego są rozbi
te i niema już żadnej szansy stawiania 
oporu. Król Joannef 4-ty zginął wal
cząc w pierwszym szeregu. Postępek 
negusa nie ma również nic wspólnego z 
czynami króla serbskiego Piotra, ani 
też króla belgów Alberta, którzy nigdy 
nie opuścili swego kram, Rswol gdy 
państwa ich były zajęte przez nieprzy
jaciół. Tem samem że negus ucick z kra
ju, nie troszcząc się o los swych podda
nych, p r z e s t a ł on istnieć ja
ko głowa państwa abisyńskiego. Z tego 
faktu wypływają następujące konsek
wencje: negus porzucił na rzecz Włoch 
terytorium Abisynji i je] ludność- Negus 
uciekł przed zakończeniem wojny, a 
więc autorytet jego leży w gruzach. 
Negus uciekł ze stolicy nocą pod groźbą 
uzbrojonej ludności, wśród olbrzymiego 
zamieszania i ruchu powstańców, które 
przyrównać można do plebiscytu, skie
rowanego przeciw cesarzowi. Dezerter 
-opuścił stolicę, która zdana została na 
pastwę band rabujących. 
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Czy socjaliści obejma władzę 
Uiica pod wrażeniem zwycięstwa lewicy.—Głosy prasy francuskie!.—Kiedy ustąpi 

gabinet Sarraut? ~~ Front ludowy wyraża gotowość utworzenia rzą H " 
Paryż, 4 maja. 

Zdecydowane zwycięstwo lewicy w 
ostatnich wyborach do parlamentu • i 
ewentualność powołania rządu so.cjali-
stycznego jest tematem najrozmaitszych 
komentarzy, zarówno w kolach politycz 
nych, iak i prasie paryskiej. 

F&ti wrażeniem wyborów-jest jesz
cze lównież i ulica paryska.. Ulica, któ
ra w noc wyborczą manifestowała, 
śpiewała „Marsyljankę" lub .międzyna
rodówkę i krzyczała hałaśliwie „niech 
żyje" lub „na latarnię", dziś dyskutuje 
0 wynikach mniej żywiołowo niż w no
cy, ale jeszcze w dużem podnieceniu. 
Sensacyjna wiadomość o uciecze negusa 
została całkowicie przesłoniętą sprawą 
wyborów. 

Głownem! zagadnieniami, o których 
mówi dziś Paryż, jest pytanie, co da
lej, jak się utworzy większość w Izbie 
1 jaki będzie nowy rząd. 

Główni zwycięscy wyborów — so
cjaliści i komuniści — wydali w połud
nie nadzwyczajne wydania swych d.sien 
ników. 

Komunistyczna „HUMANITE"' na py
tanie „co dalej" odpowiada: „Utrzyma
nie solidarności stronnictw Frontu Lu
dowego w parlamencie. Stronnictwa Is 
razem zwyciężyły w wyborach, razem 
powinny zrealizować owoce zwycię
stwa. Przedewszystkiem owocami tęmi. 
powinny być: nałożenie podatków na 
wielkie fortuny, ograniczenie przywile
jów Banku Francji i rozwiązanie Lig 
prawicowych". 

Socjalistyczny „POPULAIRE" oświad 
cza: „Głosowanie powszechne wypo
wiedziało się jasno i mocno. Francja 
chce rządu, któryby złamał oligarchię 
finansową I przemysłową, przeprowa
dził skuteczną akcję przeciw bezrobo
ciu, podjął walkę z kryzysem 1 czuwał 
nad pokojem świata- Co do Sa%*Wi pi
sze „Populaire" — przyjmujemy z du-

totołłiferTdatJ r|3wierzony ntffli $*$eztwi 
ką demokrację francuską. 

zatem działać zbyt pośpiesznie. I o pew 
ne zakłopotanie wewnętrzne stronni
ctwa' radykalnego jest w pewnej mierze 
w y n i k i e m tego, że na 115 posłów rady
kalnych tylko 80 zostało wvbranych 
jako kandydaci Frontu Ludowego, pc 

Sprawa utworzenia nowego rządu 
zapowiada się więc skomplikowanie, a 
może nawet drażliwie, pomimo że stron
nictwa marksistowskie, t. zn. socjaliści, 
komuniści i n i e z a l e ż n i razem 
z pewną grupą socjalistów niezależnych 

deputowanych. 
Premjer Sarraut zapowiadał jes/eże 

przed drugiem głosowaniem, że zawie
rza kontynuować normalnie swoje pra
ce aż do 1 czerwca, a to choćby z 'tej 
racji, że'ustawowo uprawnienia dawnej 
izby wygasają dopiero z dniem 31-yni J UIV W n a i l U J U U W l i IWIIIU V> V ^ U , j / i w. y\, „ O - " 1 J w « w j v » . . w * w . . • - -

zostali zaś wyszli z wyborów w wal- którzy skupią się zapewne koło ńallicz- . 
ce z kandydatami Frontu Ludowego lub niejszego stronnictwa w izbie, b?dą li-1 maja. 
przeciw nim- Jeżyły bez radykałów ok. 240 do 2501 

Giełda zareagowała dalszą zniżką franka 
Koła finansowe przewidują wprowadzenie centrali dewiz —Dalsza ucieczka złtita 

'poważna zwyżka papierów międzyna
rodowych. 

Warszawa, 4 maja. 
(PAT) Wyniki niedzielnego głosowa

nia \vc Francji odbiły się niekorzystnie 
na sytuacji franka francuskiego. 

Frank" francuski, który od szeregu 
tygodni był. notowany bardzo nisko i 
dzięki temu wykazywał już małe od
chylenia wdół, w poniedziałek doznał 
poważnego uszczerbku na kursach za
równo w Paryżu, jak i Londynie. 

Równocześnie ze spadkiem franka 
francuskiego wystąpiło idące zwykle w 
parze wzmocnienie funta szteriinga i 
to niciylko w stosunku do walut kon

wi; niski poziom. Spodziewają się, że w 
obecnej sytuacji odpiyw zlola z banku 
Francji przybierze większe niż dotych
czas rozmiary. 

Dzisiejsza giełda paryska zareago
wała na wyniki wyborów zniżką renty i 
papierów państwowych, które na po-
c*uiku giełdy spadły bardzo poważnie 
i jakkolwiek poicm kur.< Ich nieco się 
wyrównał, to jednak ostateczna tenden
cja zniżkowa utrzymaia się. 

„Parls-Mldl" donosi, że w kołach 
iinansowych oblega pogłoska o flioż-
iiwoścl stworzenia we Francji cen • 
trali dewiz, celem przeciwdziałania 
odpływowi złota I kapitałów. Prasa 
zapowiada również dymisje obecne
go gubernatora Banku Francji. 
Dia oceny obecnej sytuacji wysoce 

'znamiennym jest fakt, że parowiec nie-
Spadek ten objął również papiery inicoki „Bremcn załadował w Cher 

przemysłowe. Akcje Banku Francji, kió 
ro Już w ubiegłym tygodniu spadły bar 

w M m i i i i i v n • w j u u '• + ~ n * j — • v 

tynentalnych, ale i c!o amerykańskiej, dzo poważnie, dziś zuowu straciły 445 
Frank francuski osiągnął więc rekordo- franków. Jednocześnie zaznaczyła się 

bourgu 154 skrzynie złota wartości 120 
milionów franków przeznaczone dla 
Stanów Zjednoczonych AP« 

Domys ły , sugestje i pobożne życzenia 
' 1 1 : . . . . • • r* x _ i - i , i „ « „ i ~ Warszawa, 4 maja 

12 maja rb. jest rocznica zgonu Mar
szalka Józefa Piłsudskiego. Dzień ten 
m#%ć-olbrzymią mŚhiffistącją liojdu 

Lachodzą .g tosy ze w s z y s t k i c h str on, 
Przewodniczący partji socjalistycznej I zawieszone zostały wszelkie decyzje 

i » • i _ t _ ;* i . i—t — .. ». _. * \ .. . . . . « Blum oświadczył: „Przed nową izbą po
winien stanąć rząd Frontu Ludowego. 
Jesteśmy gotowi wypełnić rolę, jaka 
nam przypadła, t. zn. stworzyć rząd 
Frontu Ludowego 1 pokierować nim." 

Trzecie ze stronnictw zwycięskiego 
frontu, któremu w tern wspólnem zwy
cięstwie przypadła właściwie dotkliwa 
klęska, t. j . radykałowie, nie angażuje 
się jeszcze zbytnio w swych wypowie
dzeniach. Organ prezesa stronnictwa 
Daladlera „OEUVRE" wskazuje, że 
socjaliści wraz z radykałami będą mu
sieli obecnie wziąć ster 1 odpowiedzial
ność. Niosą ich wielkie nadzieje całego 
narodu. Nie wolno tych nadziei rozcza
rować. 

Organ byłego przewodniczącego 
stronnictwa i b. premjera Herriota, 
„ERE NOUVELLE", oświadcza, że sy
tuacja jest tego rodzaju, iż nie ułatwia 

polityczne zarówno ze strony rządu, 
jak i jego antagonistów, rekrutujących 
się z-obozu poinajowego. 

Jasne jest jednak, że nie można za
trzymać w biegu życia zarówno poli
tycznego, Jak i gospodarczego. Proble
my narastają i poczynają dojrzewać do 
rozwiązania. Jakie będzie to dojrzewa
nie i rozwiązanie dojrzałych proble
mów zarówno politycznych, jak i go
spodarczych to w tej chwili trudno 
przesądzać. Każdy twierdzi, że będzie 
ono inne... 

Pewne prognostyki istnieją, że kurs 
polityczny u nas 

PÓJDZIE NA LEWO 
Nie należy rozumieć tego zbyt skrajnie, 

tuacja ]est tego roazaju, iż me u i a i w i a i , r . . . . . . U S „ „ A cto 
utworzenia nowego rządu. Nie należy I ale faktem jest, ze rząd musi liczyć się 
oocxxx^>xxxxx>oo©c*xxx^ oauoccrjs 

z coraz wyraźnlejszemi wskaźnikami 
opinii społecznej, które odchylają się na 
lewo. Dowodem tego są liczne demon
stracje 1 maja, jakrówy.icż g^a.ftc^v-

*| ue ożywień^ m tP^fe i Rw\ wŚfib. 
sanacyjnej. Gwałtownie opracowuje się 
tam zamierzenia polityczne i gospodar
cze pod kątem ich realizacji. 

„Q o n i.e c W a r s z a w s k i " 
stara się usystematyzować wiadomości 
p. t. „Kurs na lewo" w następujący spo
sób: 

„W Jakim kierunku pójdą zmiany pol! 
tyczne, przewidywane przez wszystkich na 

. drugq potowe maja? 
Jedeii z dobrze poinformowanych poli

tyków zawart odpowiedź na to pytanie w 
następujących punktach: 

1) dalsza likwidacja „pułkowników", 
2) formowanie siu obozu lewicy sana

cyjnej, 
3) poszukiwanie kontaktu z lewica opo

zycyjna. 
Podobno w decydujących kotach „na

prawiaczy" dojrzało Już całkowicie prze
konanie o konieczności „otwarcia wentyla" 
w postaci bardzie] demokratycznego 1 libe
ralnego kursu. Poszczególni działacze z le
wicy sanacyjnej uważają, że nnjlepszcm 
wyjściem byłoby możliwie szybkie rozpi
sanie wyborów. 

Austrja broni swej suwerenności 
N o t a d o A n g l j i , F r a n c j i i W ł o c h w y j a ś n i a p r z y c z y n y 

w p r o w a d z e n i a p o w s z e c h n e j s ł u ż b y w o j s k o w e j 
Wiedeń, 4 maja. 

(PAT) Rząd austrjacki za pośredni
ctwem swych przedstawicieli dyploma
tycznych przekazał rządom Wielkiej 
Brytanii, Włoch ł Francji notę, wyjaśnia-
jacą wydanie ustawy o powszechnym 
obowiązku służby dla państwa. 

W wiedeńskich kołach informują, że 
rząd włoski uznał przedstawione w no
cie argumenty za słuszne i uzasadnio
ne- Rząd brytyjski zajął stanowisko, rów 
uież uznające w zasadzie słuszność wy
wodów austriackich. Co do rządu fran
cuskiego, to znajduje się on w trudniej-
szem położeniu, ponieważ musi się so
lidaryzować ze stanowiskiem Małej 
Lntei.ty. -

Co do ustosunkowania się p a ń s t w 
Małej Lntenty, to opinje poszczególnych 
państw są następujące: Jugosławia zaj
muje stanowisko bezkompromisowo ne

gatywne. Rumunia uważa w dalszym 
ciągu krok Austrjl za pogwałcenie trak
tatu, podczas gdy rząd czechosłowacki, 
Jak oświadczają w tuleiszem poselstwie, 
rozumie w zasadzie słuszność motywów 
decyzji rządu austriackiego, ale musi 
solidaryzować się z pozostałem! pań
stwami Małej Ententy. 

Nota rządu austriackiego stara się 
przedewszystkiem odeprzeć zarzut na
ruszenia traktatu w St. Germaln przez 
ustawę o powszechnym obowiązku służ
by dla państwa. 

Traktat ten — głosi nota - - obiecy
wał wyraźnie wzamian za jednostronne 
r(izb'i.,;enle Austrji redukcję zbrojeń po
zostałych kontrahentów. Zobowiązanie, 
uau żonę na Austrję, ochrony Jej niepod
ległość: jest jednym z filarów porządku 
europejskiego.. . 

Ustawa o obowiązku służby jest ak

tem suwerenności Austrii, której Intere
sów nie ma obowiązku bronić żadne in
ne państwo. System któryby uchylał się 
od zobowiązań suwerenności, nie mógł
by ponosić odpowiedzialności za losy 
Austrji. 

Wiedeń, 4 maja. 
((PAT) Wobec wiadomości prasy 

francuskiej i częściowo angielskiej na 
temat niebezpieczeństwa nowego, naro
dowo - socjalistycznego zamachu stanu 
w Austrji, korespondent PAT., na pod
stawie rozmów, odbytych z przedstawi-
ciclam-' kót rządowych i dyplomatycz
nych, w następujący sposób oświetla sy
tuację: 

Pogłoski o możliwości puczu narodo
wo - socjalistycznego w Austrji, uważać 
należy w danej chwili za bezpodstawne. 

W obecnem polożoniu nie może być 
mowy o jakiemkolwiek zbrojnem po-

Powstaje Jednak kłopot z ordynacja, 
która według nowe] konstytucji może zmle 
nić tylko Sejm. Na ten temat wśród „na
prawiaczy" snuła sie. różne pomysły I kon-

îisapsje.-j-^r..- .ijJs.>,-!2 ,ib -ROR-.'..'.-. - ' v , s 

Podajemy powyższą cytatę, „Goffica 
»Wars«aw^iego\V*-c^owiąZjku informa
cyjnego, Czy jednak zarysowane kon
tury istotnie wyłaniają -się z^mgły rze
czywistości, czy też tylko z mgły sen
sacyjnych wyobrażeń „Gońca War
szawskiego" tego, oczywiście, teraz 
stwierdzić nie można. • , 

Jeżeli chodzi o •• . ,ti 
SPRAWY GOSPODARCZE 

zwrócono uwagę na organ sanacyjnej 
lewicy „ K u r j e r P o r a - n n y " . 
który domaga się powiększenia obiegu 
pieniężnego. Publicysta tego pisma wy 
mienia rozmaite czynniki wpływające 
na depresję ekonomiczną w Polsce, *aż 
wreszcie dochodzi do następującego 
wniosku: 

Winy szukać należy w niedostatecznym 
obiegu pieniężnym i w nieodłącznym Jego 
towarzyszu — zaniku kredytu. Jeżeli tu 
Polacy zawinili, to nie zła wola, rozrzut
nością, marnotrawstwem, ale nlcznalónloś-
cła podstawowych rzeczy z dziedziny fi
nansów." 

i „Należy więc zwiększyć Ilość środków 
obrotowych do wysokości n o r m a l n e j około 
55 franków złotych na głowę t. j . do wy
sokości obiegu przedwojennego na ziemiach 
polskich, podobnie jak to ma]:i obecnie 
Węgry 1 Finlandia, a trochę więcej, niż RU 
mun|a 1 Jugosławia". 

Dziś przy zamkniętej granicy dewizo
wej, przy ostrych środkach walki zc spe
kulacja, zwiększenie tych środków plenlęż' 
nych, czy pieniężno - kredytowych, n' c 

nastręcza żadnych trudności". 
Dalecy jesteśmy od przypisywania 

temu faktowi charakteru choćby Ćwierć 
urzędowego. Niemniej jest on sympto
matyczny Jako objaw szukania dróg 
wyjścia z sytuacji, w któr^ zostaliśmy, 
wtrąceni, a bodaj nawet wleźliśmy sa
mi wbrew znakom ostrzega wczyiri. 
które od dłuższego czasu pojawiały sie 
wszędzie: na ziemi polskiej i na hory' 
zoncie europejskim... • _ 
H H H H H H B S H H H H H H H H H H f l f f l ^ ^ 

parciu puczu z zewnątrz, jak to.zre.szri3 

oświadczył kanclerz Hitler, wobec alar
mujących pogłosek prasy zagranicznej. 
Wszelka próba'puczu bez p o m o c y ' 2 

zewnątrz skazana byłaby zdaniem sfer 
austriackich' zgóry na niepowodzenie » 
byłaby łatwo zlikwidowana, nawet' ^ r 

tej części kraju, w której, jak w 'Tyr f < ' u 

i Salzburgu, sympatjc narodowo - 'so
cjalistyczne są dość silne. 

http://to.zre.szri3


„REPUBLIKA" nr. 123. Wtorek, S maja 1936 r. 
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Dnia 5 maja 1907 r. zakończony zo
stał definitywnie słynny łokaut przemy
słowców łódzkich. Pierwsze przerwały 
lokaut zakłady przemysłowe I. K. Po
znański. 

Złikwidowanie łokautu, który trwał 
od listopada 1906 r. czyli pół foku i 
przyniósł Łodzi wiele strat i morze cier
pień moralnych poprzedziły długotrwałe 
pertraktacje miedzy zarządami związ
ków fabrykantów i przedstadwicielami 
partyj politycznych robotniczych. 

Pogrążonym w skrajnej nędzy rze
szom robotniczym niósł pomoc specjal
ny komitet społeczny z dr. Skalskim na 
czele, oraz międzyzwiązkowa komisja 
samopomocy, wyłoniona przez organi
zacje robotnicze. 

Ruch b u d o w l a n y w Łodzi 
iest bardzo ożywiony. — Inspekcja budowlana czuwa nad przestrzega" 

mm przepisów. — 0 umowę zb orowg z robotnikami 
Ruch budowlany w Łodzi rozpoczął 

się w roku bieżącym wyjątkowo wcze
śnie. Niemal przy wszystkich budo
wlach, projcktownaych na sezon tego
roczny, toczy się praca. 

Bardzo ciekawym szczegółem, któ
ry należy odnotować, jest duża ilość za 
'targów, jakie ma inspekcja budowlana 
z przedsiębiorcami budowlanymi i wla-
'cicielami domów. Jest to zjawisko o 
tyle dodatnie, że skończyło sie wresz
cie dzikie i chaotyczne budownictwo, 
które kwitło w Łodzi w ubiegłych la
tach. Mimo złożenia planu i zatwier
dzenia go, w czasie robót dokonywano 
samowolnie różnych poprawek, zmian 
I w rezultacie dom w niczem hoda) nie 

przypominał projektu, złożonego uprze 
dnio w zarządzie miejskim. Dziś inspek 
torzy budowlani czuwają nad temi spra 
wami., najbardziej rygorystycznie trak
tując wszelkiego rodzaju samowolne u-
chylenia, aby nie dopuścić do budownic 
twa tandeciarskiego i dzikiego. 

Na tern tle właśnie w ubiegłym ty-
cedniu, o czem donosiliśmy, właści
ciele nieruchomości złożyli skargę do 
zarządu,miejskiego na wydział budowla 
ny. Z wyjaśnieniem jakie otrzymaliśmy 
wczoraj w zarządzie miejskim wynika, 
że sprawa przedstawia sie odmiennie. 
Okazuje się, że po reorganizacji inspek-
cj. budowlanej plany zatwierdzane są 
bardzo szybko, bo przeważnie w ciągu 

W M-hoJ słońca 
ZuiiioU słońca 
Wsciińil kve>vca 
Zachód księżyca 
Długość dni: 
Przyhylo dn:a 

4.01 
19.04 
18 *7 

. .29 
15 ' 3 
7 31 

z a n i w p r o c e s i e b o m 
stanęli przed sądem za noszenie mundurów partyjnych 

Drcrfrns wiadomość 
LFkii ittJA ODRY w dalszym ciągu panuje 

w Łodzi. W ciągu ub. tygodnia zanotowano 62 
pr=ypad'ui zachorowania. Natomiast dur brzusz
ny powclj wygasa — zanotowano tylko 2 przy
padki Z innych chorób ostro zakaźnych było: 
7 przypadków płonicy, 25 przypadków błonicy, 
3 przypadki róiy, 20 przypadków krztuśćca, 2 
przypadki gorączki połogowej i 1 przypadek 
drętwicy karku. 

** 
NOWY PRZEWODNICZĄCY komisji do ba

dania zmian kosztów utrzymania zostanie zamia
nowany w bieżącym tygodniu. Dotychczasowy 
przewodniczący dr. Skalski, który godność tę 
piastował od 14 lat, po przejściu na emeryturę, 
Zrzekł się tego stanowiska. Posiedeznie komisji, 
X udziałem newego przewodniczącego, odbędzie 
się w końcu tygodnia. 

** 
ROZTARGNIENIE PASAŻERÓW tramwa

jów miejskich osiągnęło w ubiegłym miesiącu 
punkt szczytowy. Pozostawiono wręcz niezwy
kłą ilość rzeczy w tramwajach. Wszystkie te 
przedmioty są do odebrania w ciągu miesiąca 
w wydziale ruchu dyrekcji tramwajów przy ulicy 
Tramwajowej. Po tym terminie przekazane bę
dą oce instytucjom dobroczynnym. 

** 
KONTROLA WYTWÓRNI wody sodowej od

będzie Eię w bieżącym tygodniu w związku z 
cicplcjszcmi pogodami i wzmożeniem konsumeji 
napojów chłodzących. Szczególnie skrupulat
nym badaniem poddane zostaną metalowe balo
ny do wody sodowej oraz sposób produkcji wo
dy, dla stwierdzenia, czy jest ona zupełnie nie
szkodliwa dla zdrowia. 

DZIŚ, WE WTOREK, 5 M A J A , stawić się 
winni do przeglądu wojskowego; przed komisją 
poborową nr. 1 (Picrackiego 18) pborowi rocz
nika 1915 zamieszkali na terenie I I komisariatu 
policji o nazwiskach na litery od L do Z, oraz 
zamiss-kali ca terenie I I I komisarjatu o nazwi
skach na litery Ą. 

Przed komisją poborową nr. 2 (Piotrkowska 
157) stawić się wica! zamieszkali ca terenie 
- ucmtosrjatu o nazwiskach na litery G, I, J, K. 

Ministerstwo spraw wewnętrznych 
rozpatrzyło kwestję uprawnień do za
opatrzenia emerytalnego burmistrzów i 
ławników. 

Alinisterstwo wyjaśniło mianowicie, 
że wszyscy płatni członkowie magistra
tów, a więc burmistrz i ławnicy, mają 
prawo do zaopatrzenia emerytalnego 
już po 10 latach służby o ile na stano
w i ł o to wybrani byli przed dniem 
wc^cia w życte ustawy samorządowe]. 

[)o»wyslutri emerytalnej mają być za
liczone lata poprzedniej służby kontrak
towej lub zawodowej. 

Uprawnienia emerytalne burmistrzów 
i ławników powołanych na te stanowi
ska po wejściu w życic ustawy samo
rządowej, regulowane są przepisami tej 
ustawy-

W swoim czasie podawaliśmy obszer 
ne sprawozdania z rozprawy przeciw 
członkom Stronnictwa Narodowego, o-
skarżenym o dokonanie szeregu zama
chów bombowych w Łodzi. Jak wiado
mo, większość oskarżonych skazana zo
stała przez sąd na różne kary więzie
nia. 

W dniu wczorajszym dziesięciu spo
śród oskarżonych w procesie bombiarzy 
pontwnie odpowiadało przed sądem o-
kręgowym za noszenie mundurów 1 od
znak partyjnych. 

1 Sąd starościński skazał Tadeusza 
Warchoła, Wacława Bartczaka, Zenona 
Przybylskiego, Bronisława Dorosiewi-
cza, Kazimierza Zielaka, Edwarda Wis

zniewskiego, Stefana Daleckiego, Józefa 

Gruszkę, Franciszka Laskowskiego oraz 
Michała Stajudę na kary aresztu za nie
legalne noszenie mundurów i odznak 
partyjnych. 

Od wyroku sądu starościńskiego wy
żej wymienieni odwołali się do Sądu 
Okręgowego. 

Wczoraj sprawa znalazła się na wo
kandzie-

Oskarżonych bronił adwokat Kazi
mierz Kowalski, który zgłosił wniosek o 
odroczenie sprawy i o.powołanie na 
świadka aspiranta Brylaka, kierownika 
V-ej brygady wydziału śledczego, jako 
rzeczoznawcę. 

Sad, po naradzie, przychylił s ie do 
wniosku obrony 1 rozprawę odroczył. 

2 tygodni, gdy ustawa dopuszcza 6 ty
godni. Ten pośpiech tłumaczy się chę
cią umożliwienia właścicielom placów 
i przedsiębiorcom szybkiej budowy, co 
leży w Interesie miasta. Jeśli zdarzają 
cię wypadki, że ustawowe terminy są 
przekraczane, to tylko dlatego, że w 
składanych planach są wady. Najczęś
ciej się zdarza, że zainteresowany, po 
otrzymaniu planów do poprawienia 
przetrzymuje je z różnych względów, a 
potem swoje niedbalstwo składa na 
karb inspekcji. Nieprawdziwy jest rów
nież zarzut, że w sprawach budowla
nych inspekcja nie przyjmuje inżynie
rów, a tylko właścicieli. Przeciwnie, 
we wszystkich sprawach technicznych 
prosi nawet, aby zgłaszali sie wyłącz
nie Inżynierowie I tylko w sprawach 
administracyjnych domaga sie przyby
ciu właścicieli lub ich pełnomocników. 

Pismo w tej sprawie, zawierające 
odpowiedzi na wszystkie zarzuty wła
ścicieli nieruchomości, zostało wczo
raj skierowane przez zarząd miejski do 
zrzeszenia właścicieli domów i sądzić 
należy, że nieporozumienia, wypływa
jące z tych powodów, nie będą miały 
więcej miejsca. 

* * 
* Jedynym szkopułem na drodze do 

całkowitego uruchomienia robót budo
wlanych jest jeszcze nieuregulowana 
sprawa umowy zbiorowej w przemy
śle budowlanym. Ale, jak już wspomina 
liśmy, w piątek przybywa do Łodzi nad 
zwyczajna komisja rozjemcza, miano
wana przez ministerstwo opieki społecz 
nej z nacz. Prenierem na czele, która 
na prawach arbitrażu ureguluje warun
ki umowy zbiorowej na cały sezon, (i) 

r o c z n i c e z g o n u Marszałka Piłsudskiego 
Wczcraj w i g o r e m w sali n d y 

męskiej odbyło się pbiedzenie plenar
ne komitetu obchodu uroczysto }"i ża łob 
TIYCH w ui iu 12 maja — w dniu pierw
szej rocznicy zgonu Wielkiegj Marsza! 
ka Jó?.efa Piłsudskiego. Na p;>s!eu4cnie 
przybyły 64 osoby. 

Obiady zagaił pr*.z. płk. Głazek. 
Przewodniczącym w, 'br i ' iD dr. Ma.M-
sz.:'.vskiegj, do s'olu prezydialne :<. za-
pr"SZOl:Q pp. Kalinowski}; > i Foita. 

Po referacie prez. płk. Głazka, usta
lono zgodnie z wytycznemi naczelnego 
komiteti i wojewódzkiej rady obywa
telskiej program obchodu żałoby naro
dowej 12 maja, który przedstawiać siej 
bedzi następująco: 1 

W godzinach 7—8 rano na ulicach 
werble orkiestr wojskowych i organiza 
cyjnych. 

Godzina 9 — nabożeństwa w świą
tyniach wszystkich wyznań. 

Godzina 10 — Msza żałobna w Ka
tedrze św. Stanisława Kostki z udzia
łem przedstawicieli władz państwo
wych, wojskowych i samorządowych, 
oddziałów garnizonu łódzkiego; komba 
tan łów. organizacyj P. W., szkól i orga-

nizacyj społecznych. W świątyniach 
tylko muzyka liturgiczna. 

Godzina 11.30 — Po nabożeństwie 
defilada na ulicy Piotrkowskiej przed 
popiersiem Marszałka, które ustawione 
zostanie przed domem przy ul. Piotr
kowskiej 104. W czasie defilady grają 
tylko werble. Po defiladzie zbiórka na 
Placu Wolności, gdzie ustawione będą 
megafony. 

Godzina 13 — W momencie złoże
nia serca Marszałka do grobowca na 
Rossie, na sygnał dany przez radjo, roz 
legnie się bicie dzwonów we wszyst
kich kościołach i zabrzmią syreny fa
bryczne. W tym momencie nastąpi 3-
mlnutowa cisza w całem mieście. Przer 
wany będzie ruch uliczny i komunika
cyjny. Przechodnie zdejmują okrycia 
głowy I zatrzymują sie w skupieniu. 
Wszyscy mieszkańcy frontowych mie
szkań, posiadający głośniki, proszeni są 
o ustawienie ich tak, by audycie sły
chać było na ulicy. 

Godzina 20.45 — Uroczystości żałob 
ne na placu Hallera przed popiersiem 
Marszałka, oświetlonego reflektorami i 
ogniskami. W minutę zgonu zapłoną O-

W Grodnie nie bidzie bezrobotnych 
Wprowadzono specjalny podatek na zatrudnienie bezrobotnych 

W ubiegłym tygodniu w Grodnie,pd 
było się wielkie zebranie obywatelskie, 
na którem zapadły ciekawe uchwały. 

Chodziło o zupełną likwidację bez
robocia. Obliczono, że z funduszów 
miejskich dotacji oraz pożyczek z Fun
duszu Pracy zatrudnić można zaledwie 
30 proc. bezrobotnych. Wobec tego, w 
wyniku kilkugodzinnej dyskusii, uchwa
lono, iż wszyscy mieszkańcy Grodna 
opodatkują się dobrowolnie na rzecz 
likwidacji bezrobocia w mieście. Opo
datkowanie to wynieść ma przy zarob
kach od 100—150 zł. miesięcznie pół 

procent, od 150—200 zł. — 1 proc, od 
200—300 zł. — 2 proc. 300—400 zł. — 
2 i pół proc, 400—500 zł. — 3 proc, 
powyżej 500 zł. — 4 proc Opodatkowa 
nie to trwać będzie od 1 kwietnia r. b. 
do 31 grudnia r. b. Obliczono, że zebra
ne tą drogą fundusze pozwolą zatrudnić 
przy robotach miejskich wszystkich, 
bez wyjątku bezrobotnych, mieszkają
cych w Grodnie. 

Komitet technicz/no-finansowy już 
przystąpił do pracy i już zaczęły wpły
wać poważne kwoty do zarządu miej
skiego na ten cel. 

gniska, rozlegną się werble orkiestr, za 
brzmią dzwony kościelne i oddane zo
staną salwy honorowe z armat. 

Godzina 20.50. — Odczytanie przez 
megafony wyjątków z pism Wielkiego 
Marszałka. 

Na zakończenie uroczystości odegra 
ny zostanę Hymn Narodowy. 

Skolei zabrał glos starosta dr. Wro
na w sprawie dekoracji miasta w dniu 
żałoby narodowej. Po krótkim referace 
ustalono, iż miasto udekorowane będzie 
tak samo, jak w dniach 12—18 maja u-
biegłego roku. Na wszystkich domach 
wywieszone zostaną chorągwie — bądź 
czarne, żałobne, bądź też o barwach na 
rodowych, w tym jednak wypadku opu
szczone do połowy masztu i przybrane 
kirem. Okna sklepów mają być udekoro 
wane oraz we wszystkich wystawione 
portrety Marszałka, spowite kirem. 

Wreszcie omówiono sprawę dokoń
czenia budowy Domu-Pomnlka Marszal 
ka Piłsudskiego w Łodzi. Uchwalono po 
wołać w tym celu do życia ogólny ko
mitet grodzki, który zajmie sie zbiórką 
funduszów w przedsiębiorstwach, insty 
tucjach i od wszystkich obywateli. W 
tym celu wyłoniono komitet wykonaw
czy, na czele którego staną? gen. dr. Ma 
Ciszewsk i . Komitet przystępuje do pra
cy jeszcze w bieżącym tygodniu. (x) 

** 
*. 

Komitet obywatelski uprasza wszyst 
kle organizacje I Instytucje, aby — choć 
dzień 12 maja nie jest wolny od pracy 
— udostępniły jaknajszerszym rzeszom 
obywateli wzięcie udziału w nabożeń
stwie 1 uroczystościach żałobnych. Wie 
czorem na plac Hallera wszystkie orga 
nizacje winny przybyć ze sztandarami. 
Mieszkańców Łodzi prosi sie o przyby 
cle na plac przed godziną 20-tą, gdyż 
po tym czasie dostęp będzie zamknięty. 
Zgłaszać udział w uroczystościach ża
łobnych w Katedrze i na pi. Hallera na
leży do zarządu miejskiego* 
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Z n ó w p o d p a w O t w o c k u 
Drzwi i okna byty mmą\n oiulorae, by iMlemużllWać mlrafesósom 

uciesze. — Co znaleziono w mieszkaniu inż. Parcza 
Zarówno w Otwocku jak i na całej tysemickiemi na terenie Otwocka, Zako 

linji Warszawa — Otwock nie ustały jc- panego, Muszyny. Inowrocławia oraz in 
szczc ekscesy antyżydowskie. Nieznani nych miejscowości kuracyjnych, delegaci 
sprawcy podpalili onegdaj dom miesz-1 
kalny przy ul. Reymonta 25 w Otwocku. • 
Wskutek pożaru dziesięć rodzin inala/.to 
się bez dachu nad głową. Sprawcy tego 
podpalenia zamknęli uprzednio okiennice 
parterowych okien od zewnątrz drutem 
tak iż zbudzeni ze snu mieszkańcy nie 
mogił otworzyć okien. Również drzwi 
były od strony zewnętrznej zatarasowa
ne. Nikt nie mógł więc wydostać się z 
płonącego domu. 

Dopiero rozpaczliwe krzyki zdanych 
na pastwę ognia lokatorów zbudziły mie
szkańców sąsiednich domów. Pośpieszo
no nieszczęśliwcom na ratunek. Dzięki 
szybkiej pomocy sąsiadów ofiar w lu
dziach nie było, natomiast cały dom spło 
nał wraz z dobytkiem wielu rodzin. Z ru-
chomośei nie udało się nic uratować. 
Wśród nieszczęsnych pogdrzelców wię
kszość to ludzie biedni, którzy nie mają 
się gdzie podziać obecnie wraz z dziećmi. 
Niektóre rodziny śpią pod golem niebem. 

Przeprowadzone na miejscu pożaru 
' dochodzenie ustaliło, że ogień powstał 

wskutek podłożonej petardy ogniowe]. 
Rewizje w mieszkaniach miejscowych 

endeków i członków nielegalne; partji 
narodowo" - radykalnej dały sensacyjne 
rezultaty. Oto w mieszkaniu niejakiego 
inżyniera Parcza w Wawrze wykryto 
potajemne laboratorium materiałów wy
buchowych. Między innemi znaleziono 
w mieszkaniu inż. Parcza kilka petard 
podobnych do tych. jakie spowodowały 
ostatnio pożary w Otwocku. 

W związku z temi rewizjami areszto
wano kilkanaście osób. 

W dniu wczorajszym narodowcy na 
linji Warszawa — Otwock odnieśli no
wy ..sukces". Oto „nieznani sprawcy" 
podpalili Jadący w stronę Otwocka wóz ] 
z rzeczami. Ody woźnica zauważył o- ' 
gień, było już zapóźno. Z narażeniem ży
cia udało mu się jeszcze wyprzęgnąć ko
nie. Wóz wraz z rzeczami, należacemł 
do niejakiego p. Świecy, zamieszkałego 
w Warszawie, spłonął. Stwierdzono, że' 
sprawcy tego chuligańskiego wyczynu 
oblali przedtem część wozu Jakimś łatwo 
palnym płynem. 

W związku z ostatnlemijkscesami an 

związku właścicieli pensjonatów i letnisk 
wszczęli interwencję u odpowiednich 

czynników, wskazując na to, że fala eks
cesów może się fatalnie odbić na całym 
przemyśle uzdrowiskowym, z którego 
czerpią dochody bardzo liczni chrześci
janie, (e) 

Dnia 4 maja 1936 r. zinarl długoletni Członek naszego Zarządu 
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przedpogrzebowego. 
Na smutny ten 

Zmarły dusza i sercem oddany był pracy dla ulżenia biednej cierpiącej lud
ności, niosąc jednocześnie swoja otiarną pracę dla rozwoju naszych Towarzystw. 

Wyprowadzenie zwłok odbędzie się dn. 5 maja o godz. 1-ej po pot. z domu 

obrzęd zapraszamy wszystkich Członków naszych Imtytucyj 
ZARZĄD TOW. „BYKUR CHOL1M" 1 „UZDROWISKA". 

364 majtki i folwarki 
na a ją B Y Ć sprzedane Z l icytacji 

Za długi Towarzystw kredytowych 
ziemskich sprzedane będą latem rb. licz-
ne -ma ją tk i ziemskie, znajdujące się na 
terenie województw wileńskiego, wolyń 
sklegtt?'nowogródzkiego i • białostockie
go. 

Ogółem wystawiono na sprzedaż innych 

przymusową 364 majątki i folwarki, 
wśród których znajdują się objekty do 
20.000 ha. Ż l icytac j i sprzedane będą 
spowodu niepokrycia należytości rat 
towarzystw kredytowych także stare 
majątki rodowe Radeckich. Potockich i 

IP (| J 11 GJJ I | : (J 152111 ,I G I p [RP (J § - K11 
Niezwykła skarga adwokata warszawskiego 

Warszawa, 4 maja 
Sensacyjna skarga wpłynęła do war 

szawskiego urzędu prokuratorskiego. 
Mianowicie głośny bohater procesu 

ONR.. adw. Rościszewski, który odzys 
kał wolność naskutek amnestji stycznio 
wej, złożył skargę na swego kolegi,' par 

, tyjnego, Teodora Kołodziejskiego, po-
i mawiając go o kradzież maszyny do pi 

sania. 
W skardze tej adw. Rościszewski po 

daje, że przed udaniem się do więzienia 

dla odbycia kary, prosił Kołodziejskie
go, ażeby wręczył wypożyczoną maszy 
nę do pisania jej prawemu właścicielowi 
Kraszewskiemu. Tymczasem po wyjś
ciu z więzienia dowiedział się, że Kra
szewski maszyny nie otrzymał. 

Przesłuchiwany Kołodziejski wypie
rał się początkowo winy, twierdząc, 
że maszynę właścicielowi zwrócił, na
stępnie, że jej nie zdążył jeszcze odnieść 
aż wreszcie przyznał poprostu, że Ją 
sprzedał. 

Nasz reporter zanotował: 
Wczoraj w godzinach rannych usiłowała ode

brać sobie tyci* 16-letnia Bronisława Tybura, 
która w mieszkaniu rodziców przy ul. Pocztowej 
nr. 7 zażyła większej dozy kwasu solnego. Le
karz pogotowia skierował młodocianą desperat-
kę do szpitala przy ul. Zagajnikowej. 

We wsi kaliski, ta i pod Łodzią spadł z ro
weru i pokaleczy) się ciężko 22-letoi Adam 
Szczepltiski, lara. przy ul. Konopnickiej 32. — 

Dwulclnia Helena Białkowska wpadła w 
mie-.;kaniu rodziców przy ul. Łagiewnickiej 77 
do kociołka z wrzątkiem i poparzyła ci* cic/.ko. 

Na u'. Brzezińskiej najechana została przez 
wóz i pdn'osła ogólne obrażenia ciała 52-fetnia 
Estera f-"orczykowa, ram. urzy ul. Łagiewnic
kiej 4. Woźnica, Jaokel Grynbaum, został po-
ctągtitęty do odpowiedzialności karnej. 

Grzelak i Gołąb napadli 
na samotny dom dróżnika—Gołąb został uniewinniony 

Przed sądem okręgowym toczyła 
się wczoraj sprawi żywo przypomina
jąca jedną z nowej Londona. 

„Na szlaku", tu>. koło toru kolejowe
go, na 6 kilometrze od Andrz2] - . \va, 
mieszkał samotnie w małym domku 
dróżnik — Marcin Muszalski. 

W nocy z szóstego na siódmy kwiet 
nia ktoś ostro zapukał do domku dróż
nika. Muszalski obawiał sie stale nar:1.-
4ci: dużo podejrzanych ludzi su *k'ląda-
'o złym wzrokiem na jego domostwo (TAI 
"dludziu. 

Muszalski nie <;:iciał ot;wrrżyć, aie 
gdy pukania wzm.igły się i .sdy usły-
sżuł ostro: „Policja, otwierać!" — mu
siał drzwi odemknąć choćby tvlko d l a 
tego, by się przekonać, czy istvmie po
licja. 

Do mieszkami, memal pnstc w ob-
• ; jęcia dróżnika-samotnika, wpadła przc-

B p . ' Jswszystklem z impetem, wepchnięta 
, e k " ° j y &%tffinSteg^Wt^RAT przez W ó c h mężczyzn, laka* młoda ko 
kowskiej (Hrzcz ńska 56). i. Koprowskiego (No- ' 
womej*Vn 15). M. Rozenbluma (Śródmiejska 
12) M Bartoszewskiego (Piotrkowska W). L 

biota. Po chwili wdarli sie :1<S towarzy
sze. 0"\viadczyli M u s 2 a l s k i e n v . że ma-

Dróżnik protestował jak mógł riaj-
•jntrgiczniej . Wtedy jeden z napastni
ków schwycił go za policzki, i począł 
mu zadawać głową „byki", że omal ^o 
liczków nie oberwał. Postawili go po
tem do kąta i, pijąc 1 zabawiając się z 
urzyby';, „damą", przez cały czas nai
grywali się i. niego: a to że mu nos obar 
wą, a to, że mu „flaki wyprują' 1 t. 1 

Poszli nad ranem. 
Rychło zostali ujęci. Główny oskar

żony — Grzelak, ten który bil i walił 
..bykiem" wyjaśnił, (co przewód sądo
wy potwierdził), że jest chory na gruź
licę 1 że mu niewiele pozostaje do życia. 
Grzelak jest znanym awanturnikiem, ka 
ranym już kilkakrotnie za burdy i o-
pór władzy: jako chory uzyskał urlop 
z więzienia i właśnie tak go wykorzy
stał, że się między innemi bawił w dom 
ku dróżnika. Towarzysz Grzelaka — Go 
łąb by l jakoby mniej agresywny; tak w 
każdym razie zeznawał poszkodowany. 

Grzelak został skazany na 8 miesię
cy więzienia. Połowę kary sąd mu z 

Dyplomata wstąpił 
ru 

Z Warszawy donoszą: 
W kołach dyplomatycznych i towa

rzyskich duże wrażenie zrobiło wystą
pienie z ministerstwa Spraw Zagranicz
nych radcy Henryka ks. Lubomirskiego 
i wstąpienie do Stow. O. O. Jezuitów. 

Henryk ks. Lubomirski rozpoczął już 
nowicjat w Kaliszu. Jest on synem nie
żyjącego już ambasadora Rzplitej w Wa
szyngtonie, Kazimierza ks. Lubomirskie
go. 

Pożar w fabryce 
Wczoraj około godziny 5.30 z nie

ustalonej narazie przyczyny wybuchł 
pożar w fabryce wyrobów gumowych 
„Satelit", mieszczącej się przy ui. Wól
czańskiej 168. 

Ogień pojawił się w sortowni tkanin 
gumowanych, w lokalu parterowym w 
podwórzu. 

Na miejsce przybyły dwa oddziały 
straży, które po blisko dwugodzinnej 
akcji, ogień ugasiły i zapobiegły prze
rzuceniu się płomieni na urządzenie fab
ryki. 

Kronika radiowa 
KŁOPOTY WIOSENNE RADJOSLUCHASZY. 

Zbliża się lato. Jest to pbra, "V czasie któ
rej zastanowić się trzeba, gdzie spędzić okres 
urlopu. Większość mieszkańców ruszy na pod
miejskie letniska. Nie zapominając oczywista o 
zabraniu z sobą radioodbiornika, który wypełni 
im okres wypoczynku. Zachodzi pytanie, jak to 
zrobić, ażeby przenieść odbiornik na wieś. Są 
przecież pewne formalności jak fe wypełnić. — 
O wszystkich tych kłopotach i o sposobie usu
nięcia ich mówić będzie we wtorek dnia 5 maja 
o godz. 18.30 dyr. Bohdan Pawłowicz w swojej 
pogadance z radiosłuchaczami. 

BALLADY ŁÓDZKICH POETÓW. 
Wtorkowe minuty literackie poświęcone bę

dą balladom łódzkich poetów. Recytować be,-
dzie artystka Teatru Miejskiego, Celina Nicdź-
wiecka. Audycja nadana będzie o godz. 22.45. 

PREZYDENT INŻ. GŁAZEK PRZED MIKRO
FONEM. 

W środę, dnia 6 maja rb. o godz. 18.30 po raz 
pierwszy mówić będzie przed mikrofon, łódzkim 
prez. miasta Łodzi płk. inż. Wacław Głazek. 

Tematem pogadanki prez. m. Łodzi będzie 
obecna sytuacja naszego miasta wobec sezonu 
inwestycyjnych robót letnich. 

WESOŁY DYMEK Z KOMINA. 
Po krótkiej przerwie Rozgłośnia Łódzka Pol

skiego Radja wznawia „Wesołe Dymki z Komi
na", które od maja nadawane będą raz na mie
siąc. Przyczyną tego jest nowy program letni 
Rozgłośni Łódzkiej Polskiego Radja, który na 
miejsce jednego z Dymków wprowadza słucho
wisko dla robotników. Najbliższy wesoły Dy
mek nadany będzie 9 maja o godz. 18.55 pod ty
tułem „Idziemy na majówkę". 
KONSTYTUCYJNE ZEBRANIE RADJOAMA-

TORÓW. 
W dniu 10 maja odbędzie się Konstytucyjne 

zebranie Radioamatorów Łódzkich, którzy powo 
łują do życia Łodzi Klub Radjoamatorów-przy 
jaciół. Klub prowadzić będzie własne labora 
torium, oraz poradnie, techniczno 
radiosłuchaczy. Zapisy do klubL 
dalszym ciągu Rozgłośnia Łódzka Polskiego Ra 

- . . . — - - — - - _ O ~ " 

dja ul. Inżynierska 14 osobiście względnie tele
fonem nr. 188-81. 

SALA FILBRRMOHJl—tel. ZH-84 
W ŚRODĘ, dnia 6 maja 1936 r. o uodz. 8.45 w. 

Tylko tedtart koncert 
mistrzowski 

I M R E , 

•5-k,S*°««(PH U l v Z t r ^ v t I to wódkę i że zabawią się w s z y s c y w e mocy amnestji darował 
Cz.siiskiekrJ (Rokicmska 53), M. Skwarczyńskie-1 'J i r;nt*h , .nOar „ntowl 
go (Kątna 54), I. Simeckłei (Rjtgowake W). 

I czwórkę. Gołąb został uniewinniony. 

planista światowej sławy — laureat między
narodowego konkursu im. Chopina. 

Bilety jut sprzedaje kasa Filharmonii. 
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Aresztowanie agentów hitleryzmu. Pales 
Dr. Paul Zuback i Małgorzata Towmann organizowali w Palestynie ruch hitlerowski 
wśród arabów.-Napady i podpalania trwają—Stan wyjątkowy został zniesiony 

Sf»ec/c*fficf słuMfota intormacu/n<g „MŁenuMilti 
W pobliżu Tel-Awiwu spłonęła gar- lenia, które dostrzeżono w porę i u-

barnia żydowska. Uległy zniszczeniu daremnlono. M. In. arabowie usiłowali 
znajdujące się na składzie skóry w dokonać podpalenia w gaju im. Balfoura 

Tel-Awlw, 4 maja. bów, żydzi natomiast nadal powstrzy-
Policja tel-awiwska dokonała dziś mają się od wyjazdu do Jaffy-

sensacyjnego aresztowania dwuch J V 
Niemców, mężczyzny i niewiasty. Obo-! Strejk w Jałlle trwa. Kontynuowane 
Je stoją pod zarzutem uprawiania dzla- j też sq arabskie akty terorystyczne 1 
•alności mającej na celu podburzania gwałty. Oceniają, że szkody, wyrządzo-
iednęgo odlaniu ludności w Palestynie ne z podpaleń w ciągu ostatnich dwuch 
Przeciwko drugiemu. Aresztowanymi są 
niejaki dr. Paul Zuback 1 Margarette 
Towmann. 

Przed aresztowaniem ich policja prze 
prowadziła w nocy w ich mieszkaniu w 
Tel-Awiwie gruntowną rewizję, która 
trwała parę godzin. Jak zapewniają, po
licja wykry ła liczne kompromitujące ma
teriały, których treść nie pozostawia ża
dne] wątpliwości co do szkodliwej Ich 
działalności na terenie palestyńskim. M. 
inn. policja znalazła różne relacje i no
tatki z informacjami odnoszące się do 
działalności i pracy zamieszkałych w 
Palestynie Żydów niemieckich. 

Zuback i Towmann wypierają się za
rzucanej im działalności politycznej. Z 
Przedstawionych przez nich dokumen
tów wynika, że przybyli do Palestyny 
z Wiednia. Formalnie aresztowani za
stępowali Interesy pewne] zagraniczne] 
firmy filmowe]- Policja sądzi jednak, że 
Jest to tylko fikcja, która służyła im do 
ukrywania prawdziwych celów ich po
bytu w Palestynie. Zuback I Towmann 
mieli przybyć do Palestyny jeszcze w r. 
1933. Przypuszczalnie organizowali oni 
centralę narodowo - socjalistyczną w 
Palestynie I w tym celu początkowo 
mieszkali w Nazarecie i dopiero później 
Przenieśli się do Tel-Awlwu. Oboje po
zostają w areszcie. Dochodzenie policji 
Jest energicznie kontynuowane. 

ZnlesleiTe stanu wyjąt
kowego 

Jerozolima, <ł maja. 
W niedzielę wieczorem zniesiono 

stan wyjątkowy w dwuch dzielnicach 
Tel-Awiwu. Tern samem przywrócono 
stan normalny na terenie Tel-Awiwu I 
Jaffy. 

Jak wiadomo, poza teml dwoma mia
stami stan wyjątkowy wogóle nie obo
wiązywał. 

dni sięgają 10.000 funtów szterl. 

liczbie 4.000. 
W kolonjl „Eln Harod" spłonęło zbo

że na polu na znacznym obszarze. W 
Innej miejscowości arabowie zniszczyli 
400 drzew- Był też szereg prób podpa-

Arabska akcja terorystyczna Jest kon 
tynuowana. Oceniają, że ogółem uległo 
uszkodzeniu około 100 samochodów, m. 
m. samochód Wysokiego Komisarza-

Arabowie podpalili dziś żydowski 
skład drzewa w Halfle. 

W plantacji żydowskiej „Jaohlm" 
arabowie wyrwali dzisiaj z korzeniami 
500 drzew. Nie udała się natomiast pró
ba podpalenia objektu żydowskiego za
jadu mleczarskiego „Tnuwa". 
Wyjazd dr. Wefzmana 

Tel-Awlw, 4 maja. 
Na odbytej dziś w samorządzie tel-

j^iwskim konferencji prasowej podano 
do wiadomości, że nie grozi Tel-Awlwo-
^1 brak żywności. 

W czasie konferencji z Wysokim Ko-
n i i s j r z e m dr. Welzman założył stanów
MY protest przeciwko opieszale] akcji 
™ladz w kierunku przywrócenia spokoju 
1 Podkreślił konieczność energicznych 
Rządzeń. 
, W toku konferencji omawiano też 
^estję kwoty {migracyjnej na bieżące 
Półrocze. Być może, że kwota ta będzie 
^yznaczona jeszcze przed wyjazdem 
df- Weizmana do Londynu. 

Jerozolima, 4 maja. 
Prezes agencji żydowskie], dr. Welz 

I 1 1 8 " , udaje się w przyszłą niedzielę do 
J-ondynu- W dniu wczorajszym Ar. Welz 
mon był przyjęty przez Wysokiego Ko
misarza, Wauchope, z którym omówił 
^rawę bezpieczeństwa publicznego w 
"raiu. 

Akty teroru trwają 
Tel-Awlw, 4 maja. 

. Dzisiaj poraź pierwszy od dwuch 
/Rodni przywrócono komunikację auto
busową między Tel-Awiwem a Jaffą. 
^ a ulicach Tel-Awiwu widać wielu ara-

Ubiegłe] nocy arabowie usiłowali 
podpalić piekarnię żydowską w miejsco
wości Bait Zegan w pobliżu Jaffy. Po
licja zaatakowała podpalaczy, którzy 
rozpoczęli strzelaninę. Policja odpowie
działa strzałami 1 w wyniku starcia je
den arab Jest ciężko ranny, a trze] lek
ko. 
Kary zbiorowe na Arabów 

W Tel-Awiwie policja aresztowała 
arabów, u których znaleziono materjal 
wybuchowy. 

W Jerozolimie policja aresztowała 
kilku arabów, podejrzanych o przecięcie 
drutów telefonicznych pomiędzy Jerozo
limą a Jerycho. 

** 
Ponieważ zdarzały się wypadki, że 

arabowie atakowali arabów-chrześcijan, 
których przyjmowali za żydów, arabski 
komitet strejkowy zwrócił się do ara
bów-chrześcijan z apelem, aby włożyli 
czerwone fezy dla uniknięcia tego rodza
ju nieporozumień. 

Wobec trwającego teroru arabskiego 
Wysoki Komisarz rozważa projekt wpro 
wadzenia systemu kar zbiorowych na 
wsie arabskie, z których pochodzą pod
palacze i teroryści-

»• 
• i 

Jutro, we wtorek, opuszcza Palesty
nę w drogę powrotną do Polski kilkuset 
turystów-żydów polskich. Powracający 
turyści częściowo skrócili swój pobyt 
w Palestynie, w pewnej mierze nasku-
tek nowych przepisów dewizowych, o-
granlczających możliwości dysponowa
nia depozytami zagranlczneml. 

a d w o k a t ó w 
Warszawska Rada Adwokacka wzywa adwokatów do unikania 
wszelkich wystąpień na tle narodowoSciowo-wyznanlowem 

Na zdjęciu widzimy fragment dzielnicy żydowskiej w jaffie, 
wojsko angielskie. 

strzeżonej przez 

Warszawa, 4 m a j a . 
(B) Endeckie stowarzyszenie adwo

katów narodowych powzięło przcu ki l
koma tygodniami uchwałę o stosowa
niu bojkotu towarzyskiego wobec adwo 
katów-chrześcljan, zatrudniających w 
swych kancelariach aplikantów-żydów. 
Odpis tej uchwały rozesłany został do 
wszystkich adwokatów-chrześciian. 

Wkrótce po zapadnięciu i rozesłaniu 
tej uchwały, jeden z najznakomitszych 

adwokatów warszawskich, mec. Leon 
Berenson, zwrócił sie do warszawskiej 
Rady Adwokackie) z pismem, w którem 
podając do wiadomości uchwałę Stow. 
adwokatów narodowych, zapytywał, 
co zamierza Rada Adwokacka. Jako or
gan samorządu zawodowego palestry, 
uczynić wobec tego kroku grona swych 
członków. 

Przed dwoma dniami Warszawska 
Rada Adwokacka zajmowała się pis-

Jlośluwj PUDER ABARID upMszacer* 

Strajki i zatargi w przemycie 
Konferencje w inspektoracie pracy 

Wczoraj w okręgowej inspekcji pra
cy odbyć się miała konferencja dla zli
kwidowania strejku okupacyjnego w za
kładach przemysłowych Adolfa Iloraka 
w Rudzie Pabianickiej. Jednakże dy
rekcja fabryki, miast delegatów, nade
słała pismo, w którem oświadcza, iż 
uważa stosunek służbowy z robotnika
mi za zerwany z winy robotników I 
dlatego nie zamierza prowadzić z nimi 
jakichkolwiek rozmów, 
dalszym ciągu. 

Strejk trwa w 
** * 

Wczoraj odbyta się w inspekcji pra
cy konferencja dla zlikwidowania strej
ku w zakładach przemysłowych Karo
lewskiej Manufaktury. Konferencja da
la wynik pozytwny. Strejk został za
kończony i w dniu dzisiejszym robot

nicy podejmują pracę. 
W dniu wczorajszym zgłosili się do 

inspekcji pracy właściciele fabryk tasie
mek, którzy umowy jeszcze nie podpi
sali l wyrazili chęć zlikwidowania za
targu Po podpisaniu przez nich umo
wy — obecnie, z wyjątkiem firmy Patt-
berg (Kopernika 3) — w całym prze
myśle tasiemkowym podjęta została nor
malna praca. 

Wczoraj w inspekcji pracy odbyła 
się konferencja w sprawie likwioacji 

a strejku w garbarniach. Konferencja nie 
idała jeszcze pozytywnego rezultatu, po
nieważ pracodawcy nie chcieli uznać in
stytucji delegatów fabrycznych- Strejk 
trwa więc w dalszym ciągu. 

mem adw, Berensona i powzięła lichwa 
łę, w której wzywa wszystkich adwo
katów do unikania w stosunkach wza
jemnych wystąpień demonstracy]no-agi 
tacyjnych na tle antagonizmów zawodo 
wych, koleżeńskich, narodowościo
wych 1 wyznaniowych. 

Warszawska Rada Adwokacka w 
uchwale swej stwierdziła równocześnie 
że każdy adwokat, który uchwali, pod
pisze lub poprze podobne wystąpienia, 
będzie pociągnięty do odpowiedzialno
ści dyscyplinarne] za uchybienie etyce 
zawodowe]. 

Uchwala Warszawskiej Rady Adwo 
kaokiej została rozesłana wszystkim 
adwokatom, należącym do warszaw
skiego okręgu sądu apelacyjnego. 

* 
Donosiliśmy w swoim czasie o po

wstaniu w Łodzi związku adwokatów 
chrześcijan, który między innemi wzy
wa swych członków do nleutrzymywa 
nia stosunków zawodowych ani kole
żeńskich z adwokataml-żydami. 

Fakt ten jak i podobne, wcześniej
sze, zwłaszcza na terenie Gdvni, byfy 
już — jak się dowiadujemy — omawia
ne na posiedzeniu warszawskiej rady 
adwokackiej. 

Narazie Rada postanowiła orzypom 
nieć wszystkim adwokatom należącym 
do apelacji warszawskiej uchwałę war 
szawskie] rady adwokackie], zapowia
dającą pociąganie adwokatów do odpo
wiedzialności dyscyplinarne] za wystą
pienia przeciwko pewnym odłamom pa 
lestry na tle wyznanlowem. * (v) 

Gfand-KiBO POKUSA 
MARLENA DIETRICH — GARY COOPER 

Do godz. 6-eJ ceny miejsc od 80 gr., na pozo
stałe seanse ceny. od 1,09. 

Uwaga: Pilni w bieżącym sezonie w zadnem 
innem klnie wyświetlany nie będzie. 

OSTATNIE 2 DNC! p 0 C z . qi godz, 4-ei. 
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zleci, zagroźonyc 
powstało w Łagiewnikach prewentorium. — Kilka tysięcy dzieci wyrwano ze 

szponów strasznej choroby. — Co nam pokazano w Łagiewnikach 
Trzy karetki pogotowia ratunkowe- | środki do walki z chorobą tą zostały \ Narazie ogłoszony zostaje konkurs nalnym okresie przystąpimy do budowy 

go wyruszyły wczoraj o godz- 11 z przy- rozszerzone. Część majątku łagiewnic- budowę przyszłych budynków. Najbllż- J wielkiego prewentorium. W dniu dzlsiei-
kiego pod Skotnikami postanowiłem 'szy projekt obejmie budowę pawilonu na 
przeznaczyć na cele walki z gruźlicą. 
Tam powstać muszą Instytucje centralne 
wraz z sanatorjutn dla dorosłych i dzie
ci 1 wielkiem prewentorium dla dzieci. 

159 chorych, który zastąpiłby prowlzo 
ryczne sanatorium chojeńskie. Następ
nie zbudowane zostanie sanatorium dla 
dziecj na 100 łóżek stałych. W następ-

Święto 3. maja w Łodzi 

sianku tramwajowego na ul. Brzezin 
skiej, kierując się w stronę nowego osie
dla miejskiego w Łagiewnikach. Ale nie 
do ofiar nieszczęśliwych wypadków tym 
razem śpieszyły. Wiozły dziennikarzy i i 
zaproszonych gości na uroczystość o-
twarcla prewentorium dla dzieci, zagro
żonych gruźlicą, uroczystość połączoną 
z obchodem 10-lecia istnienia tej placów
ki zdrowotnej. 

Gdy karetki zatrzymały się w Ła
giewnikach, przed gmachem prewentor
ium — tam dopiero można się było prze
konać, w jak okropnych warunkach wy
chowuje się nasze najmłodsze pokolenie, 
pozbawione wszystkiego, co jest konie
czne dla rozwoju organizmu dziecięcego. 

Ujrzeliśmy rząd leżaków, a na nich 
dzieci, jeszcze smutne, blade, wynędz
niałe. Przebywają tu dopiero od trzech 
dni, nic nabrały jeszcze sił. Są tak sła
be, że z trudem się poruszają i jakoś 
nie można jeszcze wywołać uśmiechu 
na ich bezkrwistych usteczkach. 

Jesteśmy w pięknym lesie łagiewnic
kim. Tu, za miastem, jest już zupełnie 
lato. Słońce grzeje silniej, aniżeli w mu
rach miejskich. Drzewa pokryte koroną 
liści, r>od nogami wspaniała zielona mu
rawa, 'i u, wśród tej zieleni, pod promie
niami słońca, w czystej, zdrowej oko
licy, będą się leczyły i nabierały sił dzie
ci robotników i bezrobotnych Lodzi. 

Za leżakami wznosi się długi, szary 
budynek. To prewcutorjum- Przed jego 
Wejściem zebrali się: prezydent Głazek i 
wiceprez. Kozłowski, dr.,Skalski, dr. Ła-
dyński, dyrektorzy szpitali miejskich 
oraz- zaproszeni dziennikarze. 

Słuchamy przemówiem nacz- Kemp-
nera oraz prezydenta miasta płk. Głaz
ka, iżiiwiadujemy się o Wielkich wysił
kach, jakie czynione są, by ratować %&li&^$Z^m\U brak dozoru skazany został inżynier. — Dwaj dorożkarze-jeden zawinił, 
młodych istot jest źle odżywianych w 
domu. Mieszkają nadto w okropnych nie 
kiedy warunkach. Czyż dziwić się moż
na, że gruźlica zbiera w Lodzi tak obfite 
żniwo? 

— Prewentorium to jakgdyby jeden 
z sz.T.icńw obronnych w walce z gruź
licą na terenie naszego miasta — mówił 
nacz. Kempner — Wojna dawno się 

P. Wojewoda Hauke-Nowak, J. E. ks. biskup Jasiński oraz gen. Langner przyj-
mują defiladę. 

szym umieszczamy w starej siedzibie 
nową partję dziatwy łódzkiej, spragnio
ne] słońca, nieosłonionego chmurami dy
mu, powietrza bez wielkomiejskich wy
ziewów, wielkomiejskiego kurzu. Niech
że im to jasne słońce i czyste powietrze 
przywróci szybko nadwątlone zdrowie. 

Wchodzimy do wnętrza, Jest tu czy
sto i słonecznie. Na tarasie w długich 
szeregach stoi kilka rzędów leżaków. 
Przez pierwszych kilka dni dzieciom nie 
wolno biegać ani chodzić. Powinny ty l 
ko leżeć, jeść i odpoczywać, by okrzep
nąć i nabrać sił. 

Dwa wejścia prowadzą do dwóch sal 
sypialnych — dla dziewcząt i chłopców. 
Duże, czyste, jasne i słoneczne sale-
Dwa rzędy białych łóżeczek. Za łó

żeczkami białe szafki do rzeczy. Obok 
— białe nocne stoliczki. Łóżka świecą 
bielą i czystością. Koło sali sypialnej u-
mywalnie — tyle przegródek ile jest 
dzieci na sali. W każdej przegródce gar
nuszek, szczoteczka do zębów, mydło 
— dla każdego dziecka inne. 

Jest tu miło i przyjemnie. Zupełnie 
bez przesady brzmią superlatywy, pa
dające z ust dr. Skalskiego. 

Unosiliśmy z sobą, wracając do mia
sta, wspomnienia miłego, pięknego u-
stronia, w którym dziatka odzyskać ma 
siły i zdrowie i wrażenia wielkiej tro
ski władz miejskich o najmłodsze poko
lenie. Każda partja dzieci przebywać 
tam będzie jeden miesiąc. Wierzę, że nie 
będzie im się chciało wracać stamtąd do 
ciemnych, wilgotnych mieszkań, do 
gniazda nędzy łódzkiej. Sum. 

W obliczu prawa i sprawiedliwości 
a drugi padł ofiara pasażera-Kolporterzy fałszywych pieniędzy 

Przed sądami łódzkiemi toczyło się 
wczoraj kilka spraw, godnych wzmianki. 

W pierwszej i jedyne], w której na ła 
wie oskarżonych nie znalazł się krymi
nalista, istota sprawy polegała na odpo
wiedzialności kierownika robć: drogo
wych za wypadek, spowodowany nle-

S v ? i
 W.0 i"a "a W i r U Ź ' " dbalslwem, najpewniej podległych mu ro 

czym toczy się bezisstanku- Tu chroni- botników 
my przód straszną chorobą pewną część j N a u l f c y p ryncypa!nej prowadzone 

Sąd skazał inżyniera na 6 miesięcy 
wiezienia i karę mu z amnestji darował. 

* 
Ponadto znalazły się wczoraj na wo

kandzie akurat dwie sprawy, których bo 
haterami byli dorożkarze. W jednej do
rożkarz był pokrzywdzonym, w drugiej 
— był oskarżonym. 

25 stycznia Tadeusz Ciszewski wra
cał do domu na ul. Andrzeja z Chojen. 

Laskowski i jego kolega Brzeziński 
zostali skazani po roku więzienia. Trzeci 
— Fajkowski — został uniewinniony. 

W drugiej „dorożkarskiej" sprawie, 
nie dorożkarz był winien, ale jego pasa
żer. 

Trzej panawie kazali się wieźć doroż
karzowi Woźniakowi w dniu 20 kwietnia 
z ul. Żeromskiego przez Karolew na Lub 

dzieci, wzmacniamy je, uodporniamy ich były roboty ziemne. Przechodząca uli- Umówił się. że zapłaci 2.50 zł., gdy jed-, linek. Mistrz bata nie znal nawet dobrze 
Organizm. Nasz arsenał do walki z gruz- ;

C ą 9fj-letn'ia Agnieszka Jędrzejewska 
llcą Jest niewystarczający. Przełamanie w p a d ł a wieczorem do dołu, nieodpowle-
tego frontu nie nastąpi jeszcze szybko. 1 d n | 0 zabezpieczonego, odniosła c 
Mimo wszystko dumni Jesteśmy, że nie'obrażenia i po tygodniu zmarła naskutek 
bacząc na przeszkody, utrzymaliśmy tę 
redi.tę w elrgu 10-cłu lat, choć niejedno
krotnie groziło jej zamknięcie. Te dzie
ci, które c'ziś se błąd?, wynędzniałe, cho
re, av clągU kilku tygodni przybiorą na 
wad?e, opalą się, okrzepną i wrócą do 
miasta' zdrowe i uodpornione znów na 
pewien czas przeciwko chorobie. 

Kolejne przemówienie wygłosił prez. 
Gła-/.ek. 

- Łódź, rozrastająca sie w niesprzy
jających warunkach zdrowotnych, miała 
zawsze szczególne warunki sprzyjające 
Szerzeniu się chorób, a zwłaszcza gruź
licy. Dlatego właśnie w Łodzi sprawa 
walki z tą chorobą jest tak paląca. Już 
przed !7-tu laty powstaje w wynajętym 
budynku pierwsza placówka przeciw-
cr::źilcza w Chojnach. Po kilku latach — 
pierwsze prewentorium dla dzieci szkol
nych zagrożonych gruźlicą, a późnie] sa-
natorjiim ć!A dzieci gruźliczych. Zdaję 
Sp!">!o fr>rav/c. jak bardzo niedostatecz
ne sa w stosunku do istotnych potrzeb 
to rkromne rozmiary sanatorjum o 50 I 
p r " . "^ 'o^- jn o 100 łóżkach. Niemniej 
jcd. "Sh plneówka łagiewnicka spełnia 
Ć.o".'vro*3 W życiu niezamożnej dzia
twy łódzkie], podtrzymując siły zagro-
fcpr.ych,-przywracając im zdrowie i ra
do'? życia. Od chwili założenia te] pla-
ć ' ' v v i '.'ratowano tu zdrowie 5000 dzie
r ż " 7 roku bieżącym przebywać tu 
b f M ^ i e również 400 dzieci łódzkiego 
PROIETARJATU' Starać się będę, aby nasze 

doznanych podczas upadku urazów, nie-
odzyskawszy przez cały czas przytom
ności. 

Kierownik robót, inż. R. A. tłumaczył 

nak dojechał do miejsca — dorożkarz za 
żądał 3 złotych. Gdy sprzeczka się za
ostrzyła, dorożkarz zażądał od pasażera, 
by ten pojechał z nim do komisarjatu. 
Dwaj jacyś ludzie przyłączyli się do do
rożkarza, Joska Laskowskiego, w chwili, 
gdy już ruszał w kierunku komisarjatu. 

Po drodze ci dwaj — koledzy doroż 
się, że zbyt późno został powiadomiony karzą, skierowali konia na Łąkową, wy-
o niezasypaniu dołów i ponadto nie posia- pchnęli Ciszewskiego z dorożki, potur-
dał dość materiału do ich dokładnego za- bowali go I wraz z Laskowskim zabrali 
bezpieczenia. mu 16 złotych. 

MUZYKA /ITUKÂ  
TEATR MIEJSKI. 

Dziś, we wtorek o godz. 7.30 wlecz, oraz w 
czwartek o godz. 7.30 wiecz. wystawione z wiel
kim pietyzmem arcydzieło Juljusza Słowackiego 
,,Balladyna". Ceny biletów na wtorkowe przed
stawienie zniżone. 

W środę po cenach zniżonych, fascynująca 
sztuka Bernsteina „Intruz" z Edwardem Żytec-
kim w roli głównej. 

W sobotę o godz. 4-ej popoł. przedstawienie 
dla młodzieży szkolnej: „Balladyna" Juljusza 
Słowackiego. Ceny zniżone. 

TEATR POPULARNY. 
(Ogrodowa 18). 

Dziś o godzinie 20.15 montaż operetkowy pt. 
„Parada Majowa", w reżyserji Mieczysława Na

DĘTO. Orkiestrę dyryguje kapelmistrz 
Szewczyk. Ceny wstępu zniżone do połowy. 

TEATR „ROZMAITOŚCI" 
Dziś i dni następnych barwna i wesoła rewj 
t, „Świat cudów" w wykonaniu zespołu tea 

Początek co-

Ostatnia wreszcie sprawa wymierzo-
Imre Ungar wystąpi w Łodzi z jedynym tylko 'na była przeciwko kolporterom fałSZy* 

tru art. literackiego „Ararat", 
dziennie o 9-ej wiecz. 

I M R E U N G A R W FILHARJ 
wystąpi w 

koncertem, który odbędzie się już jutro dnia 6 
bm. o godz. 8.45 wiecz. w sali Filharmonji. Po
zostałe nieliczne bilety sprzedaje kasa Filhar
monji. 
WYSTAWA PRAC SAMUELA FINKELSTEINA 

drogi, ale ruszył, z pijanymi oczywista, 
gośćmi, bo miał sporo zarobić. 

Po drodze jeden z panów zapropono
wał dorożkarzowi, by ustąpił mu miejsca 
na koźle. Gdy się Woźniak nie zgodził— 

j trze] panowie ściągnęli go nadół | na ko
źle zasiadł pan Denga Feliks. 

Denga i jego towarzysze skorzystali, 
że Woźniak, nie wiedząc, gdzie jest & 
swym ekwipażem, zapukał do pierwsze
go lepszego domu — i ruszyli z kopyta 
sami dorożką, pozostawiając jej właści* 
cielą na drodze za miastem. 

Nim Woźniak przybył do komisarja
tu — Już został Denga ujęty: Jechał ulica
mi po „cywilnemu" na koźle. Jego towa' 
rzysze na widok posterunkowego uciekli' 

Za pozbawienie woli dorożkarza ska-
zał sąd Denge na pół roku więzienii i na* 
kazał niezwłoczne aresztowanie skaza
nego na sali. 

** 
* 

wych monet. Stanisław Szuszwa'ak, * 
rodziny fałszerzy, zaopatrywał się * 
falsyfikaty od „hurtownika" Icka KlaJ' 

Płótna i akw^Tego^ch^ Warcie i Turk* 
larza łódzkiego, wystawione obecnie w sa°i S - ! ^ . P u ? Z A n t o n i m Kurasem. Rewizja « 
warzystwa humanitarnego przy ul. P i o t r k ó w - 1 ? u t 0 D . u s i e zmierzającym z Łodzi do W a f 

90, składają się na wystawę wysoce In- y • ujawniła falsyfikaty i doprowadziła 
'do postawienia dwuch braci Szuszwala* 
ków, Klajnerta i Kurasa w stan oskarż** 

j cz 
ja ta 

teresującą i dającą doskonały wgląd w ostatnie 
etapy twórczości Samuela Finkelsteina. 

Wystawa otwarta jest codziennie od godzi
ny 11 przed południem do 8 wieczór. 

Znaczna frekwencja zwiedzających świad
czy o zywem zainteresowaniu łódzkiego śwla-

artystycznego tym wysoce wartościowym 
pokazem. 

ma. 
Klajnert został skazany na 5 lat wfó 

zienia, Kuraś na 4, Stanisław Szusz-walJ* 
na dwa 1 pół roku a Jego brat Michał 0 
stał uniewinniony. (y) 
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PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
POLSKIEGO RADJA. 

WTOREK, 5 maja 1936 r. 
6.30—6.33 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze"-

6-33—6.34 Pobudka do gimnastyki. 6-34 Gimna
styka. 6.50 Muzyka (płyty). 7,20 Dziennik po
ranny. 7.30 Program na dzisiaj. 7-35 Pare infor-
riiacyj. 7.40 Muzyka (płyty). 800 Audycja dla 
szkół. 8.10 Audycja dla poborowych. 8.30—11.57 
Przerwa. 11-57 Sygnał czasu z Warsz. Obserw. 
Astronomicznego. 12,00 Hejnał z Wieży Maria
ckiej w Krakowie. 12.03 Dziennik południowy. 
12.15—12.35 Audycja dla szkół (dla dzieci młod
szych) Śpiewajmy piosenki — poprowadzi prof. 
Bronisław Rutkowski. 12.35—13.10 Fragmenty 
•ymfoniczne — płyty. 13.10—13.15 Chwilka go 

i e m l e c k i „ D r a g n a d i O s t o i " 
znalazł nowy wyraz w książce wybitnego polityka Trzeciej 

Rzeszy.—Na czem polega „misja dziejowa" Niemiec 
W europejskich kołach politycznych 

i politykujących wielkie zainteresowanie 
wywołała książka o zewnętrzno- polity
cznych planach Trzeciej Rzeszy, która 
niedawno ukazała się na półkach księ
garskich. Tajemnicą poliszynela jest, iż 
autorem książki jest jeden z wybitnych 
spółczesnych polityków niemieckich, 

1 o V e g ? . 1 3 ' j L 5 - i L o n W Z K r y n k u ! k t ó r y zamaskował się jednak pseudoni-
Pracy. 13.20- 14.15— -14.15 Muzyka — płyty. 

15.12 Przerwa. 
15.12—1515; — Przegląd giełdowy łódzki. 
15.15—15.20: Wiadomości o eksporcie polskim. 
15.20—15.30: Przegląd giełdowy warszawski. 
15.30—16.00. Koncert w wykonaniu orkiestry ka

meralnej (z Wilna). 
16.00—16.15: Skrzynka P.K.O. 
16.15—16.45. Współcześni pianiści — płyty. 
16:45—17.00. Cała Polska śpiewa — audycję po

prowadzi prof. Bronisław Rutkowski. 
17.00—17.15. Skarby Polski — „eksport Polski'* 

— wygłt Wacław Jastrzębski. 
17.15—17.50. Koncert kameralny w wykonaniu 

Ulricha Gebela, Mary Kremer i Volkmara 
Kohlschiittera. 

17.50-18.00: „Skrzynka Językowa" — prof Wi
told Doroszewski. 

18.00—18.30 „Same rumby'' — Muzyczna audy
cja (ze Lwowa). 

18.30—18.40. Rozmowa z radiosłuchaczami p. t. 
„Kłopoty wiosenne radiosłuchaczy'' prze
prowadzi dyr. Bohdan Pawłowicz. 

1R,4(I—1R.45 O wszystkiem potroszku. 
18.45—19.10, Wyjątki z opery „Halka" St. Mo

niuszki — płyty. 
19.1 'i —19.20 Program na iutro. 
19.20—19.35: Koncert reklamowy. 
19.35—19.39: Wiadomości sportowe łódzkie 
19.39—19.45: Wiadomości sportowe ogólne. 
19.45—19.55. Pogadanka aktualna. 
19.55—20 00: Przerwa. 
20.00—20.10. „Poeta Cocteau" — feljeton Jana 

Emila Skiwskiego odczyta Teofil Trzciński. 
20.10—22.30 Koncert symfoniczny (z Poznania). 
i. Wykonawcy: Orkiestra Symf. Filh. Poznań

skiej pod dyr. Stanisława Wiechowicża i 
Kazimierz Wiłkomirski. 

W przerwie około godz. 20.50: Dziinnik 
• wieczorny i Obrazki z Polski współczesnej. 

22.30—22.45. Muzyka — płyty. 
22.45—23.00. Łódzkie minuty literackie: Ballady 

łódzkich poetów recytuje Cel. Niedźwiecka. 
23.00—23.05: Wiadomości meteorologiczne dla 

żeglugi powietrznej. 
23.05—23.45: Muzyka taneczna (płylyj, 

AUDYCJE ZAGRANICZNE 
|t.20 PRAGA. Sonata Ciraka. - j * £ 
19.15 BUDAPESZT. Koncert'muzyki polskiej/ 
20.30 PARIS P. T. T. „Literatura w muzyce". 
21.00 PRAGA. Koncert orkiestrowy. 
21.30 RZYM. Koncert kameralny. 
22.45 RADIO PARIS. Muzyka taneczna.' 

SZCZAWNICKA MAGDALENA 
usuwa nadmiar kwasu w żołądku. 

mem Eckerharda Wechtera. Tytuł ksią
żki brzmi: „U łoża umierającego Zacho
du". A treść książki dowieść ma, że 
polityka Trzeciej Rzeszy ma ocalić u-
mierający Zachód i całą Europę 

mienniejszym — cytaty te do złudzenia 
przypominają obecne mowy pokojowe, 
wygłaszane przez dygnitarzy Trzeciej 
Rzeszy. Oto przykłady: 

„W polityce zagranicznej jestem cał
kowicie zdecydowany zachować pokój, 
w każdym razie w tych wypadkach, gdy 
zależy to odemnie. Nasza armja zabez
pieczy pokój w Europie. I jeśli pokój zo
stanie mimo wszystko naruszony przez 
jakakolwiek prowokację, armja nasza 
będzie ta, która ten pokój ogólny przy
wróci i utrzyma. Niemcy nie potrzebują 
nowych sław wojennych, albowiem zdo 

Specyficznego kolorytu nadaje książ-!byly one już prawo egzystencji, jako je-
ce fakt, iż rozpoczyna się ona od twier- dyna, niepodzielna i niepodległa nacja", 
dzenia, że wybitnie pokojową politykę „Potężna armja niemiecka zabezpie-
prowadził... Wilhelm I I . Autor przyta-1 czy pokój w Europie. Tylko w celu u 
cza szereg cytat z przemówień Wilhel-1 trzymania pokoju' zbroi się nasze pań 
ma, wygłaszanych w różnych okresach J stwo". 
czasu — i co jest szczegółem najzna- Czyż te słowa nie przypominają do 

P o l s k o - A m e r y k a ń s k a 
I z b a H a n d l o w a 

urządza reprezentacvin:| wycieczki} 
do STANÓW ZJEDNOCZONYCH 

od 18 maja do 11 czerwca 1936 r. 
droży statku motorowego |5g jg^ fĝ£ * $ f " 

Ceny biletów okrętowych od 888 zł. 
Biuro Izby, Warszawa, Nowy Świat 72 
Teł. 626-62 oraz Biura Podróży. 

po-z okazji pierwszej 
6 dn! w New Yorku 

Informacje i zapisy 

R e j e n t R ż e w s K i k a n d y d a t e m 
n a p r e ą ę s a Ł.O.Z.A. 

W nadci^odzącą §bbotę,,'9,pnn odbędzie si(, w bu 

Nowiny lokalne 
W nadchodzącą niedzielę jpdbędzie się. w Par-

Poniatowskiego •• doroczny ^lekkoawcryctny 

nr. 68 o ffiSz. 16.30 nadzwyczajne walne zebra 
nie Łódzkiego Okręgowego Związku Atletyczne
go poświęcone wyłącznie i wyborowi nowych 
władz. Wyłoniona przez Walne Zebranie ŁOZA 
w dniu 5 kwietnia komisja-malka ustaliła już li
stę nowego zarządu, przyczem na prezesa pro
ponowany jest b. starosta Aleksy Rżewski, na 
wiceprezesów dyr. Mondalski i p. Stefan Kop
czyński. W związku z nadzwyczajnem zebra
niem odbędzie się o godz. 18-ej przed nowym 
zarządem rewja atletów wszystkich klubów lo
kalnych. 

„ARCYLOKAJ". 
Najweselsza premiera sezonu w klnie „Caslno" 

Najnowszy film Charlesa Laughtona p. t. 
„Arcylokaj" spotkał sie ,n całym świecie z M e C 2 Z a O S S l l - C Z / Ł Ó d Ż - K r Ć I e w i e C 
nie?.\vykłym entuzjazmem prasy i publiczności. „ , , , ,, , _ . . . . „ , 

. Niezapomniany bohater „Henryka VII I" w . 
filmie tym ukazał się po raz pierwszy w 100 , e ™ e c ' k , , 6 r , y o d b y ć \}*T N Ł H 

tssssa rk°feS i c d i o w e i- s t w a r z a i ; ł c
 i ś c i e i s t a ? ? P - s 

j S f e f-" publicznośóca- " X K t f c Ł? 'pnVaChWAyCal,\ H £fc -d2P iWalSei waga koguWFalcck! (KE), waga piór-
Imem. - Premiera „Arc^okaja która odbę- k o w a Kawał Cz. (Wima), w. lekka Kawał Wł. 

uzię s;ę JUZ dziś w kinie „Casino ściągnie nie- (wima), waga półśrednia Sułat (KE), waga śred-
watphwie liczne rzesze prawdziwych kinoma-!nj a Hinc (Wima), wago półciężka Jakubowski 

ość, spragniona dobici zaba-j (nap ; w a g a ciężka Cymer (Wima). W podno-
\V.Y. — Z A B A W N E dzieje kamerdynera angiels-' 
kic^O, którego pan przegrał w karty do boga
tych Amerykanów, to prawdziwy koncert hu
MORU, dowcipu i gry. 

Z ZA KULIS MONTE CARLO. 
Czy istnieje niezawodny sposób wygrywa

nia w ruletkę? Czy można rozbić bank w ka
SYNIE w.Monte Carlo? Oddawna już sprawą tą 
Interesują się milidriy graczy na całym świecie. 
Jedni twierdzą, że istnieją sposoby niezawodne 
'"ni znowu utrzymują, że takich sposobów nie-
"ta, i że o wygranej decyduje szczęście. Znane 
1*1 wypadki olbrzymich wygranych w ruletkę. 
'NAT;a NP. jest historia pewnego markiza. fran
cuskiego, który w 20 minut wygrał 2 miljony 
•RANKÓW. Żyje jeszcze urzędnik, Belg, który co 
'OKU NJ 15 LAT udaje się do Monte Carlo na mie 
«ĘCZNY URLOP. Gra w kasynie stale i zawsze 
WYGRYWA. Dyrekcja „jaskini gry" oblicza, że 
WYGRAŁ ON dotychczas około 4 milionów fran
ków. STOSUNKOWO niedawno pewien arystokrata 
PISYJSKI ROZBIŁ bank w Monte Carlo, zagarnia-
'lc OKOLO 625 tysięcy dolarów. Dzieje tego ary- ligowy ŁKS — Garbarnia. Drużyna krakowska 
STOŁUATY przedstawia nowy film pt. „Człowiek, pokonała onegdaj Dąb 3:1, wykazu|ąc coraz lep-
który ROZBIŁ bank w Monte Carlo". Na barw- szą formę, to też ŁKS będzie miał twardy 
"em TLE ŻYCIA w Monte Carlo snuje się intryga „orzech" do zgryzienia. Łodzianie spadają ku 
"LIŁOSNA, której bohaterami są świetni aktorzy, I dołowi I by nie znaleźć się na 
•Wn BCNETT i Ronald Colman. — Premiera tego,beli, będą musieli za wszelką cenę 
Hlniu ODBĘDZIE SIĘ DZIŚ w kinie „EUROPA". | 

::zcniu ciężarów wystąpią .Kreuzstcln (Siła) i Łę-
dzewicz (Zjedn.). Jak widzimy reprezentacja 
Łodzi składać się będzie niemal z samych mi
strzów okręgu. 

N a j b l i ż s z e m e c z e o mistrzostwo 
Najbliższe mecze o mistrzostwo łódzkiej kla

sy A będą następujące; w sobotę o godz. 16.30 
na boisku ŁKS: Wima—ŁTSG i w niedzielę: na 
bcisku WKS o godz. 11 WKS—Burza- na boisku 
UT o godz. 11-ej: Mnkabi—ŁKS Ib, na boisku 
Widzewa o godz. 11-ej Widzew—SKS i na boi
sku KE w Pabianicach o godz. 11-ej: PTC— 
Union-Touring.-

— O mistrzostwo klasy B odbędą się w nie
dzielę mecze następujące: na boisku TUR-u o go 
dżinie 16.15: Tur—Zjednoczone { w Zgierzu na', 
boisku Sokoła:. Sokół (Zgierz) _ Hakoah. 

przyjmowane są do 5 ,bm. włącznie. 
. — W związku z kontuzją Kwaśniewskiej na 

meczu hazeńy ŁKS — HKS, dowiadujemy się; 

że badanie lekarskie wykazało u Kwaśniewskiej 
zwichnięcie ręki, która została umieszczona w 
gipsie. Kwaśniewska będzie musiała pauzować 
przez kilka tygodni. 

— W najbliższą niedzielę odbędzie się na sta 
djonie Wimy doroczna rewja wszystkich sekcyj 
klubu. Rewja ta urządzana jest na otwarcie se
zonu letniego, przyczem w programie przewi
dziane są pokazowe zawody lekkoatletyczne, po
pisy gimnastyczne, gry sportowe itd. 

— Roczne Walne Zebranie Łódzkiego Okrę
gowego Związku Bokserskiego odbędzie się w 
sobotę, dnia 23 bm. Zebranie to wyłoni nowy 
zarząd związku. 

— W niedzielę 10 bm. odbędzie się ze sta
dionu przy Al. Unji doroczny kolarski wyścig 
naprzełaj (cyklo-pedcstre) o nagrodę przechod
nią ŁKS-u. W wyścigu tym wezmą udział czo
łowi kolarze polscy. 

Losowanie mistrzostw teniso
wych Polski klasy B 

Rozlosowano już pierwsze spotkania teniso
wych drużynowych mistrzostw Polski klasy B, 
które rozpoczną się w końcu bm. 

W grupie warszawsko-łódzkiej losowanie wy
padło następująco: ŁKLT — Union-Touring, Ma-
kabi (Białystok) — Wima,: Makabi (Łódź) — 
vacat, AZS (W-wa) — vacat, WKS 22 — vacat, 
Proch (Pionki) — Czarni (Radom), WKS Żoliborz 
— vacat, Warszawnaka — \acat. 

Grupa pomorsko - poznańska) TKS (Toruń) 
_ BKS (BYDGOSZCZ), WKS (Poznań) — TK 33 
(Poznań). 

W grupie lubelsko - lwowskiej; Unja (Lublin) 
— AZS (Lublin) i WKS (Łuck) _ KT 24 Lwów. 

Ł.K.S. g r a z Garbarnią 
W najbliższą niedzielę 10 bm. odbędzie się 

na stadjonie przy Al. Unji o godz. 16.30 mecz 

nie znaleźć się na końcu ta 
dążyć do 

zwycięstwa, wyzyskując atut własnego boiska. 
Poza Meczem ŁKS—Garbarnia odbędą sie w 

OSCZYT DLA ROBOTNIKÓW PRZEMYSŁO- j niedzielę w kraju mecze następujące: Legja-
WYCH Ruch w Warszawie, Wisła — Warta w Krako-

Dzii we wtorek o godzinie 7-ej wieczorem | wie, oraz Śląsk - Pogoń i Dąb _ Warszawian
k i ; Łódzkiego, Uniwersytetu Robotniczego , ka na Śląsku. w 

PLTFY ul. SIENKIEWICZA 3-5 (fr. II p.) odbędzie się 
V 'YKŁAD INŻYNIERA St. Łaszkiewicza o barwnikach 
Wić'!':cnnic7.YC'N i procesie barwienia. 
•^•.WYKŁAD LEN przeznaczony jest dla robotni 
kóv; PRZEMYSŁU włókienniczego. 
. \/".jiJcic bezpłatne. 

INCYDENT U ZNANYCH BRYDŻYSTÓW. 
Kilka dni temu u znanych brydżystów za

szedł incydent, który przybrał obrót, nieocze
kiwany dla jednego z gości. 

Nie podamy nazwisk, ani adresu, ograniczy
my się tylko do podania szczegółów. 

Pani domu, ogromna pedantka na punkcie 
czystości swego mieszkania, a przedewszyst-
kiem podłóg, które u niej maja zawsze lustrza
ny połysk, — zwróciła uwagę jednemu z gości 
w sposób dość niegrzeczny... że pozostawi! na 

J podłodze ślady swego obuwia... 
Nie pomogły tłumaczenia się gościa, że tyl

ko przez nieuwagę lub zapomnienie nie wytarł 
obuwia w przedpokoju. 

Pani domu była, narazie, niewzruszona, 
choć tłumaczono jej, że pada deszcz... 

.... Incydent został zlikwidowany dzięki ide
alnej zaprawie do podłóg „Dobrolin" i brydż 
mógł bez przeszkód się odbyć. • A. M. 

złudzenia czyichś przemówień obecnie? 
A jeśli Wilhelm tak bardzo pragnął po
koju, to czemu wybuchła wojna 1914 ro
ku? 

Autor pisze dalej: 
Obecnie, kiedy Europa jest owład

nięta gorączką wojenną, Niemcy stano
wią jakgdyby wyspę pokoju. Niemcy 
chcą zabezpieczyć pokój w całej Euro
pie, chcą odbudować Europę i dlatego 
wyciągają rękę do Francji, aby stwo
rzyć bastjon przeciwko „azjatyckiemu 
barbarzyństwu i terorowi". Jeśli dotąd 
Niemcom nie udało się wypełnienie ich 
„historycznego zadania" to dlatego,: że 
kraje zachodnie, nie bacząc na grożące 
im niebezpieczeństwo, miast zjednoczyć 
się z Niemcami, brużdżą przeciwko 
Trzeciej Rzeszy. 

Francja — pisze autor — niezależnie 
od tego, kto stoi na czele jej rządu, Cle
menceau, Millerand, Poincare, Briand, 
Barthou czy Laval, ciągle kontynuuje 
politykę kardynała Richelieu, prowadzą
cą do zniesienia państwa niemieckiego. 
Francja nie tylko nie rozumie współ
czesnej misji europejskiej Niemiec, ale 
przeciwstawia się tej misji, mając jedno 
na względzie: trzeba zniszczyć Niemcy. 

A Anglja — pisze dalej autor — tak 
długo darzyła przyjaźnią państwa nie
mieckie, dopóki nie były one połączone 
i nie tworzyły razem mocarstwa. W tym 
momencie, gdy zjednoczone państwo 
niemieckie wysunęło żądania mocar
stwowe, gdy zdobyło kolonie i stworzy
ło potężną flotą morską, Anglja stała 
się przysięgłym wrogiem Niemiec i dla
tego stanęła przeciwko Niemcom w ro
ku 1914. Anglja obawia się Niemiec ja
ko swego konkurenta, i mimo obecnych 
zapewnień przyjaźni, czyni wszystko, by 
zachwiać stanowiskiem Niemiec w Eu
ropie i nie pozwolió Trzeciej Rzeszy na 
wypełnienie jej „historycznej misji" w 
stosunku do Europy. Siły dynamiczne 
współczesnych Niemiec muszą nieu
chronnie zderzyć się z interesami angic]-
skiemi i dlatego wszelka przyjaźń anglo-
niemiecka jest wielce problematyczna. 

Italja — pisze w dalszym ciągu autor 
nr- również nie jest szczerą wobec Nie
miec. 

Rzymsko — faszystowskie wyobra
żenie o pokoju europejskim w zasadni
czy sposób różni się od niemieckiego. 
Wrogi stosunek Itartji do Niemiec, sta
rannie narazie ukrywany, każe jej szu
kać przymierza ze wszystkimi wroga
mi Niemiec w Europie i wcześniej czy 
później dojdzie do stworzenia takiego 
frontu. To wszystko wykazuje, że Euro
pa nie chce uznać historycznej misji 
Niemiec w kierunku pacyfikacji i zjed
noczenia Europy. 

Autor nie tai swego oburzenia, że 
Anlgja proponowała Niemcom podpisa
nie paktu wschodniego. Ale Niemcy ta
kiego paktu nigdy podpisać nie mogą, 
albowiem „wschodnia przestrzeń jest 
dalszym ciągiem niemieckiej, północnej 
przestrzeni i daje gwarancję przyszłości 
Trzeciej Rzeszy". „Siły dynamiczne 
Niemiec muszą skierować, się na Wschód 
— jeśli Europa tego nie rozumie, tent 
gorzej dla niej. Państwo, które decydu
je się na wojnę, tylko wygrywa. Dowo
dem tego jest Japonja i Italja". 

Oto treść książki — zupełnie nie
dwuznaczna. Nic dziwnego, że autor za
maskował się pseudonimem — wydanie 
takiej książki pod właściwem nazwis
kiem czynnego polityka niemieckiego, 
musiałoby spowodować oficjalne inter
pelacje państw europejskich. 

Ale pseudonim nie ma w tym wypad 
ku żadnego znaczenia. Ważna jest infor
macja, która ukazała się w „Voelkische 
Beobachter" z dnia 26 kwietnia — iż 
„książka p. t. „ U łoża umierającego Za
chodu" została zaakceptowana przez 
Hitlera i polecona przez ministerstwo 
propagandy". Ta wtzmianka jest wiele 
mówiącem uzupełnieniem samej książki, 
tak niedwuznacznie malującej plany 
Niemiec na przyszłość. 

A. Lin. 
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Antonom ja dewizowa Łodzi 
mole jedynie całkowicie usunąć trudności na rynku surow
cowym. — Powiększenia liczby banków dewizowych i sum 

w Ich dyspozycji domaga się łódzki handel bawełny 
W Izbie Przemysłowo - Handlowej 

odbyło się wczoraj przy udziale przed
stawicieli izby zebranie wszystkich łódz 
kich agentów i kupców bawełny, po
święcone sprawie sytuacji, jaką spowo
dowało na łódzkim rynku surowcowym 
wprowadzenie ograniczeń dewizowych. 

Zebrani stwierdzili, iż w trudnych 
warunkach, w jakich rynek ten znaiazt 
się bezpośrednio po ogłoszeniu zarzą
dzeń reglamentacyjnych, OSTATNIE 
DWA DNI PRZYNIOSŁY PEWNE OD
PRĘŻENIE. 

W ciągu soboty i poniedziałku sze 

Z PRZYDZIAŁEM DEWIZ na potrzeby 
importowe przemysłu, do czasu zaś, za
nim to zostanie załatwione — zwiększe
nia w Łodzi liczby banków dewizowych 
i sum, jakiemi mogą one dysponować. 

W najbliższym czasie odbędzie się 
następne zebranie agentów i kupców 
bawełny dla omówienia dalszych kwe
sty] I wątpliwości, jakie nasuną się w 
związku z reglamentacją dewizową, o-
raz dla sprecyzowania poglądów na 
pewne sprawy, które nie zostały na ze
braniu wczorajszeni wyczerpane. Doty
czy to zwłaszcza kupiectwa bawełnia-

reg firm przemysłowych otrzymał już nego, które znalazło się obecnie w 
niezbędne przydziały dewiz na pokry 
cie najpilniejszych zobowiązań z tytułu 
dostaw surowcowych, co winno wpły
nąć uspakajająco na eksporterów baweł
ny. W większym jeszcze stopniu do uspo 
kojenia tego powinny przyczynić się za
rządzenia komisji dewizowej, zapewnia
jące pokrycie dawnych zobowiązań kre 
dytowych. 

Oczywiście wpływ tych zarządzeń 
da się stwierdzić dopiero po kilku 
dniach, gdy dostawcy bawełny otrzy
mają już przelewy dewizowe- Wtedy 
też można będzie spodziewać się zmia
ny stanowiska domów bawełnianych w 
zakresie dysponowania surowcem, znaj
dujących się na składach agentur w 
Polsce. 

Jednakże ostatnie zmiany i zarządze
nia w zakresie regulowania obrotu de
wizowego nie wykluczają jeszcze cał
kowicie niebezpieczeństwa tworzenia' 

specyficznej sytuacji. Mianowicie, pro 
wadząc samodzielny handel surowcem, 
kupcy zawierają na tę samą Ilość ba
wełny podwójne tranzakcje: jedną z 
dostawcą zagranicznym, drugą z miej
scowym odbiorcą- W obecnych warun-
cach wymaga to dwukrotnego zabiega 

nia o zezwolenia dewizowe — przez od
biorcę — przemysłowca celem zapłace
nia należności kupcowi następnie zaś 
przez kupca celem zapłacenia należno
ści dostawcy. Na zebraniu wczorajszeni 
wysunięto postulat, aby w takich wy
padkach JEDNO ZEZWOLENIE OBEJ
MOWAŁO OBIE TRANZAKCJE, a ra
czej obie części tej samej tranzakcji. 
Sprecyzowanie jednak poglądów na tę 
sprawę odłożono do następnego zebra
nia, pozostawiając zainteresowanym 
kupcom opracowanie konkretnych wnio
sków w tej mierze. 

W zakończeniu zebrania uchwalono 
zwrócić się do domów bawełnianych, 
których przedstawiciele - agenci re
prezentowani byli na konferencji, z wy
jaśnieniem zasad naszych przepisów de
wizowych i wskazaniem zupełnego 
bezpieczeństwa należności zagranlcz- i 

^nych w Polsce z tytułu importu. 

Akcje mocne, papiery słabsze 
Niejednolita tendencja na rynku waiorów 

Na warszawskim rynku walorów na
dal utrzymywała się tendencja mocniej
sza dla akcy], niejednolita zaś dla papie
rów o stałem oprocentowaniu. Giełda 
oficjalna notowała akcje Starachowic 
0 100 punktów wyżej niż w sobotę 
(32.50), ostrowieckie o 50 punkt, wyżej 
(30.00, Banku. Cukrowniczego o 25 p. 
1 wyżej. Z papierów procentowych moc-

sie zaległości w "J^wtanlM j ^ d a ń ^ o ' n i e j u l i t o w a ł się kurs 6 proc. poż. do 
arowej, którą notowano po 76.00, t. j . 

o 100 punktów wyżej niż w sobotę, na
tomiast słabsza była poż. inwestycyjna 
oraz prawie wszystkie listy zastawne. 

dewizy i szkodliwych dla normalnego 
loku życia gospodarczych — opróż
nień. Tego rodzaju niebezpieczeństw 

można będzie — zdaniem zebranych — 
uniknąć tylko przez rozszerzenie kom-
petencyj organów lokalnych, mogących 
działać w Imieniu Komisji Dewizowej. 
W tym celu należałoby POWIĘKSZYĆ 
W ŁODZI LICZBĘ BANKÓW DEWI
ZOWYCH ORAZ POWIĘKSZYĆ SU
MY, JAKIEMI MAJĄ ONE PRAWO 
DYSPONOWAĆ bez odwoływania się 
ao Warszawy. Początkowo oddział 
Banku Polskiego oraz banki dyskontowe 
mogły dysponować we własnym za
kresie sumą do jednego tysiąca. W ub. 
tygodniu zwiększona ona została do 
5 tys. zł., jednakże i ta kwota nie wy
starcza, jeśli chodzi-o zapewnienie nor
malnego biegu operacyj handlowych ba
wełną. Gwarancję tego dałoby w pew
nej mierze dopiero dalsze powiększenie 
powyższej sumy PRZYNAJMNIEJ DO 
25 TYS. ZŁ., co odpowiadałoby prze
ciętnej wartości jednorazowej tranzakcji 
przy obrocie bawełną. 

Te dwa postulaty zebranie wczoraj
sze uznało za najpilniejsze, jednakże u-
wr.źn ich realizację za doraźne tylko 
zapobieżenie trudnościom, jakie istnieją 
i mos-ą jeszcze wytworzyć się na rynku 

ni. Zasadnicze usunięcie tych trud
ności nastąpić bowiem może dopiero po 
utworzeniu LOKALNEJ KOMISJI DE
WIZOWEJ, w której zasiadaliby ludzie 
dokładnie znający skomplikowane formy 
obrotu bawełną. Niezwykła różnorod
ność operacyj dokonywanych w tej dzie 
dżinie wymaga, aby decyzja w powyż
szych sprawach zapadała nietylko szyb-
k >, lecz by również spoczywała w rę
kach osób, które z handlem bawełna 
bezpośrednio miały do czynienia, a to 
nv-żc mieć miejsce tylko wtedy, gdy 
sprawy z tern związane, rozstrzygane 
będa na miejscu, w Łodzi. 

Fr::ytoczone wyżej poglądy łódz
kich kół handlu bawełną, pokrywające 
Me zresztą z poglądami przemysłu, będą 
dziś rozpatrywane na konferencji pre
zesa Izby, dr. Maclszewskiego, z min. 
Góreckim i przewodniczącym Komisji 

S y n d y c y o s t a t e c z n i m a s y f . „ J . K e s t e n b e r g " 
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Na ostatniej sesji Sądu Handlowego! glosowali przeciw układowi, — oznajmił 

ziU'la?ła się sprawa masy upadłości To 
warzystwa Akcyjnego Manufaktury Ba 
wełnianej Jakób Kestenberg w Łodzi. 

W sprawie tej odbyło się ostatnio 
zebranie wierzycieli, na którem rozpa
trywano sprawę propozycyj układo
wych upadłej firmy. 

Sędzia handlowy z uwagi na to, że 
na ogólna ilość nieuprzywilejowanych i 
przyjętych do masy upadłości 66 wie
rzycieli, reprezentujących ogółem wie
rzytelności w wysokości 1.100.526.14 zł., 
za układem w wysokości 3 proc. — po j 
I proc. rocznie od daty uprawomocnię- wynika, że związek wierzycieli został 
nia się wyroku sądowego, — wypowie- zawarty i syndykami ostatecznymi za
dział się jedynie jeden wierzyciel na su-j mianował adw. Kempnera i Inż. Oxlri-
mę 10S.02 zł-, a pozostali wierzyciele sklego. 

Znaczne ożywienie w handlu detalicznym 
artykułami półwełnianemi. — Wyprzedane zapasy 

Dzięki znacznemu ociepleniu się w 
tyg. ub. nastąpiło poważne ożywienie 
na rynku artykułów pólwełnlanych. 
Objęło ono przedewszystkicm handel 
detaliczny, który dotychczas bardzo 
niewiele targował. Szczególnym popy-

Zwiększony personel celny wobec 
ograniczeń dewizowych 

Wobec wprowadzenia w zycle ograniczeń 
dewizowych przygotowywane są speclalne pla 
katy, zawierające tekst przepisów karnych. Pia 
katy te rozwieszone będą na pogranicznych 
dworcach kolejowych w miejscach widocznych 
1 wymieniać one bedą kary, które grożą za bez 
prawny przewóz zagraniczne) waluty I zloty. 

Dla usprawnienia kontroli dewizowe] na sta-
Dewizowej. P prezes Maciszewski do- c - a c h kolejowych w Zbąszyniu, śnlałynlu, Pio 

Dział gospodarczy — tel- 211-66. 

Emigracja kapitałów z Francji 
Francuskie koła finansowe okazują poważne 

zaniepokojenie z rozwoju wypadków w dziedzi
nie finansowej oraz tendencyj, jakie ujawniają 
się na giełdzie paryskiej. Pod tym względem 
znamienny Jest artykuł „Le Petit Parisicn" na 
temat sytuacji panującej na paryskiej giełdzia 
pieniężnej. Dziennik podkreśla, poważny spa
dek rent w pierwszych miesiącach bieżącego ro
ku. Tak np. 4 i pół proc. renta, która w stycz
niu br. osiągnęła już bardzo niski poziom 83.50, 
obniżyła się w dalszym ciągu i obecnie jest no
towana jeszcze o 10 fr. niżej, to jest 73.50. Tak 
poważna obniżka kursu renty (o 12 proc.) ma 
bardzo ujemny wpływ na lokaty. Poza tem 
dziennik podkreśla, jako zjawisko szczególnie 
niepokojące wzrost reportu od funta w Paryżu, 
dochodzący do 17 proc. w stosunku rocznym. 
Jeśli dodać do tego trwający odpływ złota z 
Banku Francji (4 miljardy franków w ciągu 
pierwszych 4-ch miesięcy b, r.) orał dające się 
zauważyć we Francji wycofywanie wkładów z 
kas oszczędności, wreszcie utrzymywanie się na 
wysokim poziomie stopy dyskontowej, hamują
cej w poważnym stopniu aktywność gospodarczą, 
nietrudno będzie zdać sobie sprawę z bardzo 
ciężkiej sytuacji gospodarczej, w Jakiej znajc'uje 
się obecnie Francja. 

Organ sfer finansowych, „Le Capltale'' obli
cza, że kapitały francuskie, które w ciągu ostat
nich dwuch miesięcy wyemigrowały zagraniię, 
wynoszą około 30 miljardów franków. O ile po 
wyborach nie nastąpi poważniejszy powrót ka
pitałów, jakie uciekły z Francji zagranicę, to 
Bank Francji zmuszony będzie, d!a zachęcenia 
kapitałów do powrotu, utrzymywać nadal wy
soką stopę dyskontową, co skolei musi nieko
rzystnie oddziaływać na życie gospodarcze kra
ju. Należy się więc spodziewać, że stopa dy
skontowa Banku Francji nie będzie mogła być 
w najbliższej przyszłości poważnie obniżona. 

Prokukcja ciężkiego przemysłu 
w Z. S. S . R. 

Donoszą z Moskwy, że przeciętna dzienna 
produkcja siali w kwietniu rb. podniosła się w 
stosunku do kwietnia 1935 r. o 36.5 proc, pro' 
dukcja żelaza surowego o 20 proc, a wyrobów 
walcownianych o 41 proc. Wydobycie węgla 
wzrosło o 21 proc, a produkcja miedzi o blisko 
25 proc. 

Również wydajność pracy w Rosji Sowieckie) 
uległa znacznemu zwiększeniu. Wydajność pra
cy w I kwartale rb. podniosła się w przemyśla 
sowieckim w stosunku do odpowiedniego okre
su 1935 r. o 32.5 proc, podczas gdy w planie 
przewidziane było tylko zwiększenie wydajno
ści pracy o 23 proc. Poważne wyniki osiągnięto 
w przemyśle hutniczym, w którym wydajność 
pracy wzrosła o 38 proc. 

Ale także j inne gałęzie przemysłu wykazują 
pokaźny wzrost wydajności pracy, tak np. prze
mysł węglowy o 30 proc, przemysł maszynowy 
o 27 proc. 

Kalendarzyk podatkowy na maj 
W maju rb. płatne są następujące podatki: 
1) do 25 maja — zaliczka miesięczna na po

datek przemysłowy od obrotu za rok 1936, W 
wysokości podatku, przypadającego od obrotu, 
osiągniętej w marcu przez wszystkie przedsię* 
birslwa obowiązane do publicznego ogłaszania 
sprawozdań o swych operacjach lub do składa
nia sprawozdań do zatwierdzenia, a z innych 
przedsiębiorstw, przez przedsiębiorstwa handlo
we I i I I kategorji oraz przemysłowe I—V ka-
teorji, prowadzące prawidłowe księgi handlo
we; 

2) do 31 maja — podatek przemysłowy od 
obrotu za rok 1935, przez wszystkie przedsię
biorstwa handlowe i przemysłowe oraz zajęcia 

tern cieszyły się artykuły na płaszcze j §0weTł°W" 1 "modzielne wolne zaiscia "w°" 
damskie oraz artykuły na ubrania mę-l 3)'do 31 maja — 1-sza rata półroczna podat-
skie, przyczem obroty były tak znacz- k u ° d , l o k a l i z a r o k 1 9 ? 6 

ne, iz kuplectwo niemal całkowicie wy 

Na prywatnym rynku łódzkim obro
ty były wczoraj ograniczone- Tranzakcje 
dochodziły do skutku w rzadkich jedynie 
wypadkach po kursach bądź utrzyma
nych, bądź cokolwiek słabszych. Poż. 
stabilizacyjną notowano po 63.75 w żą
daniu i 63.25 w płaceniu, poż. inwesty
cyjną I. em. po 67.00 w sprzedaży, 65.00 
w kupnie, II. em. 65.00 — 64.00, dola-
rówka 49.50 — 48-50, 5 proc. Lv Z. m. 
Łodzi, serja X K. — 48.00—47.50. 

Bank Polski płacił wczoraj za funty 
26.20, za dolary 5.29. 

zebranym, iż z mocy prawa związek 
wierzycieli doszedł do skutku i zarzą
dził przystąpienie do głosowania nad 
wyberem syndyka ostatecznego i kasje
ra. W wyniku głosowania adw. adw. 
Obuchowicz i Chwat otrzymali po 38 
głosów, adw. R. Kempner i B. Duszyń-
sk'- — 28 gł. dotychczasowy syndyk inż. 
Oxiński — 3 głosy, radca prawny To
warzystwa Akcyjnego — 2 głosy i 
adw. Szarogroder 1 glos. 

Sąd przyjął do wiadomości protokuł 
zebrania wierzycieli masy, z którego 

macać się będzie w zasadzie PRZYZ
NANIA ŁODZI AUTONOMJI W ZA-
>M WIANIU SPARW, ZWIĄZANYCH 

trowlcach, Ttirmontach, które stanowią nalwaz 
nlcjsze węzły graniczne, zwiększono w ostat
nich dniach personel celny. 

sprzedało posiadane zapasy 
W handlu hurtowym ożywienie nie 

zaznaczyło się jeszcze zbyt wyraźnie, 
gdyż kupiectwo detaliczne było dotych 
czas dobrze zaopatrzone w towary, 
ostatnio zaś, zajęte handlem, nie miało 
czasu na przyjazdy. Obecnie jednak 
można się spodziewać znacznego zja
zdu kupiectwa prowincjonalnego 1 oży
wienia również w handlu hurtowym. 

Ceny artykułów półwclnianych nie 
uległy zmianie, nie jest Jednak wyklu
czona — zdaniem kół zainteresowa
nych — pewna ich zwyżka, gdyby 
obecne ożywienie utrzymało się czas 
dłuższy. Jest to możliwe i z tego wzglę 
du, że na rynku daje się zauważyć ze 
strony kupiectwa tendencja do wzmo
żonych zakupów towarów na skład. 

4) do 7 maja — podatek dochodowy od upO' 
sążeń służbowych, emerytur i wynagrodzeń z* 
najemną pracę, wypłaconych przez służbodaW' 
cę w kwietniu br.; 

5) do 1 czerwca — przedpłata na podatek 
dochodowy na rok 1936, przez osoby prawne; 

6) do 5 maja — podatek od energji elek
trycznej, pobrany przez sprzedawcę energji e ' e k I 
trycznej w czasie od' 16—30 kwietnia br.; do 20 
maja — tenże podatek pobrany przez sprzedaw
cę energji elektrycznej w ciągu pierwszych 15-"* 
dni maja rb. 

Ponadto płatne są w maju zaległości odro' 
czone lub rozłożone na raty z terminom płatno* 
ści w tym miesiącu oraz podatki, na które p l * ' ' 
nicy otrzymali nakazy płatnicze z terminem 
płatności również w tym miesiącu. 

Nieście pomoc 
najbiedniejszym 

f; 

r, 
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Handel Polski przez perty 
zarnnśezne 

Według ostatnich zestawień obroty towaro
we Polski przez porty obce spadły z 536 tys. t. 
w 1931 r. do 101 tys. t. w 1934 r., gdy jednocześ
nie obroty portów polskich spadły zaledwie z 
13.649 tys. ton do 12.379 tys. t. Obrót przez 
ws*'ctkie porty obce ogółem stanowi! w 1934 r. 
niecałe pół proc. obrotu portu gdyńskiego w wy- j 
wozie i niecałe 2 proc. obrotu gdyńskiego w 
przywozie, gdy jeszcze w r. 1931 obrót przez 
porty obce stanowił 8 i pół proc, obrotu gdyń
skiego w wywozie j blisko 26 proc. w przywozie. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
NOWY JORK. Loco 11.61. mai 11.51—52, 

czerwiec 11.28, lipiec 11.05—06, sierpień 10.90. 
wrzesień —, październik 10.19. listopad 10.20. 
grudzień 10.21, styczeń 10.24, luty 10.27, marzec 
10.30. 

NOWY ORLEAN. Loco 11.40, maj 11.40—41. 
lipiec —, październik 10.16, grudzień 10.16, sty
czeń 10.16, marzec 10.23. 

LIVERPOOL. Loco 6.49. maj 6.19. czerwiec 
6.09, lipiec 6.01, sierpień 5.88, wrzesień 5.76, 
Październik 5.67, listopad 5.60, grudzień 5.60, 
styczeń 5.59, luty 5.59, marzec 5.59. kwiecień 
5.59, maj 5.60, czerwiec 5.56, lipiec 5.44. 

EGIPSKA. Loco 8.95, maj 8.82. lipiec 8.62, 
październik 8.54, listopad 8.39, styczeń 8.29. ma
rzec 8.29, maj 8.25. 

UPPER. Loco 7.35, maj 7.08, lipiec 7.07. paź
dziernik 6.67, listopad —, styczeń 6.63, marzec 
6.63. 

BREMA. Loco 13.66, lipiec 12,09. paździer
nik 11.72, grudzień 11.72, styczeń 11.73. marzec 
11.73 

ALEKSANDRJA. Sakellarldls. Maj 14.87, 
lipiec 14.95, listopad 15.03, styczeń 14.93. 

ASHMOUNI. czerwiec 12.95, sierpień 12.73, 
październik 12.22, grudzień 12.08, luty 12.03. 

GIEŁDA ŁÓDZKA. 
Na wczorajszem zebraniu gieldowem w Ło

dzi notowano: poż. inwestycyjna 1 .cm. 67.50— 
67.00, poż. inwestycyjna 2 em. 66.25—66.00, do-
larówka 50.00—49.50, poż, stabilizacyjna 63.25— 
63.00, Bank Polski 98.50—97.50. Tendencja moc
niejsza, 

ŁÓDZKA GIEŁDA ZBOŻOWA. 
Na wczorajszem zebraniu łódzkiej giełdy zbo

żowo - towarowej notowano: żyto 15.25—15.50, 
pszenica 24.00—24.25, mzenica zbierana 23.75— 
24.00, jęczmień 15 50—15.75, owies jednolity — 
lb 5C—16.75, owios zbierany 16.00—16.23, mąka 
ż\tnia 1) 2100—2^00 , r.i^ka żytnia 2) 22,50— 
23.50, mąka pszenna 36.00—38.00, otręby żytnie 
12.25—12.75, otręby pszenne 11.50—11.75, otręby 
pszenne grube 12.00—12.25, rzepak 43.00—44.00, 
groch Victoria 27.00—30.00, makuch lniany 17.50 
—13.50, makuch rzepakowy 15.00—16.00, koni
czyna czerwona 110.00—150,00, koniczyna biała 
70.00—100.00, wyka 24.00—26.00, peluszka 24.00 
—26.00, seradela 23.00—24.00, ziemniaki 4.50— 
5.00, siemię lniane 41.00—43.00, łubin niebieski 
— 10.50—11.50, łubin żółty 13.00—144.00. 

Przeciw zrywaniu umowy 
przez właścicieli przedsiębiorstw przewozowych 

Donosiliśmy o niezwykle burzliwem; podpisaniu umowy, przerwali strejk. W 
zebraniu właścicieli przedsiębiorstw! związku z tern zwołane zostało na so-
przewozowo - transportowych, na któ- botę walne zebranie woźniców i robot-
rem obalono zarząd stowarzyszenia za I ników transportowych, na którem za-
podpisanie przez niego umowy zbioro-J padnie uchwała, iż w razie Jeśli praco-
wej w ispekcji pracy i postanowiono i dawcy nie bedą respektowali umowy, 
wystosować do inspekcji pismo z proś-1 podpisanej przez ich zarząd — strejk 
bą o anulowanie umowy oraz wznowie
nie pertraktacyj z robotnkkami i woźni
cami. 

' Sprawa ta wywołała bardzo poważ
ne wzburzenie wśród woźniców i ro
botników transportowych, którzy, po 

zostanie ponownie proklamowany. Ro
botnicy kategorycznie wypowiedzieli 

się przeciwko takiemu precedensowi, 
Jak wypowiadanie umowy zbiorowej w 
tydzień po Jej podpisaniu, (i) 

St re jk a r a b s k i w P a l e s t y n i e t r w a 
Zamachy bombowe w ki lku miejscowościach 

Jerozolima, 4 maja. 
(Pat) — Strajk arabski w Palestynie 

trwa. Pomimo opinji emira Transjorda-
nji, doradzającego delegacji arabskiej 
przerwanie strajku, który trwa już 12 
dni, arabska rada narodowa postanowiła 
strajk kontynuować. 

Sytuacja naogół jest spokojna, jednak 
donoszą o kilku zamachach bombowych 

rewolwerowych oraz usiłowaniach pod
paleń w poszczególnych miejscowoś
ciach, zamieszkałych przez Żydów. 

Doktór Żyd, ranny podczas demon-
stracyj w Haiffie, zmarł. 

Pogrzeb odbył się w spokoju. 
W Tel Awiwie zniesiono godzinę po

licyjną. 

Giełda iiiieiii<;iii€i 
Warszawa. 4 maja. 

Na dzisiejszem zebraniu giełdy walutowo-
dewizowej w Warszawie tranzakcie między 
Bankiem Polskim a bankami dewizowemi od
bywały się pod znakiem mocniejsze! tendencji 
dla niektórych dewiz. Mocniej kształtowały się 
kursy dewiz bloku stcrlingowego. Notowano: 
Amsterdam 360.65 (—10), Belgia 90.10 ( + 1 5 ) , 
Kopenhaga 117.75 (+40) , Londyn 26.45 ( + 7), 
Nowy Jork kabel 5.31,88, Oslo 132.40 ( + 55), 
Paryż 35.01, Praga 21.P6, Sztokholm 136 ( + 50), 
Zurych 173. Bank Polski wyznaczył następu
jące kursy na waluty zagraniczne: belgi bel
gijskie 89.85, dolary amerykańskie 5.29, dolary 
kanadyjskie 5.25, floreny holenderskie 359.65, 
franki francuskie 34.92, franki szwajcarskie 
172.50, funty angielskie 26.26, guldeny gdańskie 
99.80, korony czeskie 18.90, korony duńr,<ic 
117.20, korony norweskie 131.75, korony szwedz 
kle 135.35, liry włoskie 32.50, marki niemieckie 
1.37, marki fińskie 11.40, pesety hiszpańskie 
62,50, szylingi austriackie p6\ Całkowite zapo; 
trzebowanie na dewizy pokrywał Bank Polski. 

AKCJE. Dla akcyi tendencja była dość moc 
na, przy znacźnem ożywieniu i przy braku zao
fiarowania. Notowano: Bank Polski 98 ( + 50), 
Starachowice 32.50—33.75—33.50 (+125), Ma-
berbusc 

sy akcyj Tomaszowskiej Fabryki Sztucznego 
Jedwabiu bez kuponu, za który spółka wypłaca 
3 zł. Drobne tranzakcie dokonane a nienotowa-
ne: Węgiel 13, Modrzejów 4.80 (4-20). 

PAPIERY PROCENTOWE. W grupie papie
rów procentowych tendencja przeważała moc
niejsza, przy dość znacznem ożywieniu i więk
szych obrotach, a zwłaszcza 7 proc. stabil, 4 1 
pół proc. ziemskiemi i 5 proc. Warszawy nowc-
ml. Notowano: 4 proc. dolar. 48.75 (—25), 3 
proc. inwest. nowa I em. 66.50 (—50). serje 71 
( + 100), II em. 65.25 (—100), serje 69. 5 proc. 
konwers. 55.25, 6 proc. dolarowa 76 (+100), 
7 proc. stabil. 63, odcinki po 500 dolarów 63.75, 
8 proc. Przehi. Polskiego funtowe 91.50. 4 i pól 
proc. ziemskie 44.75—44.25—44.50 (—25), 4 i 
pół proc. listy poznańskie w złotych w złocie 
42.50 ( + 50), 5 proc. Warszawy nowe 53.75 — 
53.25—53.38 (—87). 5 proc. Kielc 43.50—43.50 
(+150), 5 proc. Radomia nowe 37.50 (—50), 
5 proc. Piotrkowa 42 (—50), 5 proc. Siedlec 25, 
6 proc.oblig. Warszawy 6 em. 54.50 ( + 25), 6 
proc. oblig. Warszawy 8 i 9 em. 53 { + 250). 
Tranzakcie dokonane a nienotowąne: 5 proc. 
Warszawy stare 54.50, po 500 zł. 55. 8 proc. 
dillonowska 94—94.50—94.38 (+138). 7 proc. 
śląska 69.75 (—25), 7 proc. warszawska 68.25— 
68 ( -13) . 

Frekwencja na Targach 
poznańskich 

Poznań, 4 maja. 
(PAT) W ostatnim dniu trwania tar

gów poznańskich panowało ogromne o-
żywienie. Z Berlina przybyła wyciecz
ka, złożona z 90 kupców. Pozatem orzy-
byli do Poznania popularnemi pociągami 
liczni zwiedzający z Katowic, Łodzi o-
raz Pomorza. 

Frekwencja publiczności na targach 
poznańskich była w dn. 3 b. m. rekordo
wa i osiągnęła 53000 osób, co stanowi 
rekord nienotowany w latach ubiegłych. 

Pod względem tranzakcyj ostatnie 
dni targów wykazały napływ ogrom
nych zamówień, które finalizuje się w 
przyspieszonem tempie. 

Aresztowania komunistów 
w województwie ooznańskiem 

Poznań, 4 maja. 
Ubiegłej nocy dokonano w Poznaniu 

rewizji w mieszkaniach całego szeregu 
miejscowych działaczów komunistycz
nych. W wyniku rewizji osadzono w 
areszcie 9 komunistów. 

Konferencja ententy bałkańskiej 
Białogród, 4 maja. 

(PAT) Doroczna konferencja Ententy 
Bałkańskiej rozpoczęła się dziś rano. 

iW konferencji tej, której przewodniczy 
turecki minister spraw zagranicznych 
Ruszdi Aras biorą udział premjer Stoja-
dinowicz, premjer Metaxas i minister 
Titulescu. Obrady konferencji potrwają 
dwa dni. 

TYDZIEŃ CZERWONEGO KRZYŻA. 
Dowiadujemy się, że w dniach od 1 

do 10 czerwca r. b. w Łodzi odbędzie 
się propagandowy tydzień Czerwonego 
Krzyża, mający na celu uświadomienie 
obywateli, w jaki sposób należy nieść 
pierwszą pomoc w razie nagłych wy
padków- . 

W ramach tej imprezy zorganizowa
ny zostanie cykl odczytów i pokazów 
propagandowych. W każdym domu prze 
prowadzona będzie zbiórka,a.między.lo«f 
katorów rozdanych będzie. 50.000 bro
szur, zawierających dokładne pouczanie 
w jaki sposób należy nieść pomoc przed 
przybyciem lekarza. 

Dźwiękowy K ino-Tea t r Najpiękniejszy film, najsłodszej gwiaz
dy świata. Arcydzieło pełne miłości i 
poświęcenia, owiane czarem wiośnianej 

w filmie 

Ż E R O M S K I E G O Ni 7 4 - 7 6 
t e l . 1 2 9 - 8 8 

Dziś prem|era! MAŁY PUŁKOWNIK 
Y TEMPLE 

Następny progr.: „PETER IBETSON" 
w roli gł. GARY COOPER. 

Ceny miejsc: I. 1.09, I I . 90 gr., 111. 50 gr. 
Kupony ulgowe po 70 gr. 

Pocz. o godz. 4, w niedz. o godz. 12-ej. 

Dźwiękowy Kino-Teatr 

u l . K o p e r n i k a 16 T e l e f o n 1 4 0 - 7 2 

D Z I Ś P R E M J E R A I 

Na j lepsza i n a j w e s e l s z a k o m e d j a muzyczna 

K A T A R Z Y N K A 
Z N I E Z R Ó W N A N Ą F R A N C I S Z K A G A A L 

P r z e b o j o w e p i o s e n k i l Koncer towa g r a ! 
Nast. p r o g r a m : „ Z A P O M N I A N Y C A T T O W L E K " w r o l i g ł . Walące Beery 1 JacKJe Coogan 

I N F O R M A T O R EKRANOWY 
( o 3-ch e k r a n a c h ) 

tańszy Wystawie Rzemieślnicze] Targach od 17 maja 
to na! skuteczniejszy il do 7 czerwca r. b. 

sposób reklamy 1 propagandy zainstalowany Informacyj udziela i zamówienia przyjmuje 
zostaje w speclainym pawilonie na II Biuro „PAS", Piotrkowska 123 tel, 125-11. 

Przyjmuje od 9 -3-el 
Gdafiska 37 , tel. 232-55 

od 4—7-ej w Lecznicy 
Piotrkowska 2 9 4 101.122-59 

l eczn icze ] 
I t o a l e t o w e j ial i l losiSBMi 

L L A " 

Dr. M e d . W Ł O D Z I M I E R Z 

Z I E U H C Z 
Specjalista chorób 

uszu, nosa, gardła I krtau< 
Łódź, ul. Piotrkowska 164 

teL 125-24 
przyjmuje od 5 do 4 wlecz. 

LEKARZ - DENTYSTA 

9 J 
PIOTRKOWSKA 89. tel. 138-49 

prawa oficyna, I piętro. 
Usuwanie wszelkich defektów cery 

Kuracje odmładzające 1 pielęgnujące 
urodę* 

Porady bezpłatne. 
Godz. przyjęć od 10—2 i 4—8 w. 

przyjmuje od 4—8 pó pol-

. TELEF . 121-23. 

DR. MED. 

O S K A R T U C H 
choroby wew- I dzieci 

he l l io te rap ja 
przeprowadzi ł 

się na ul. 11-go LISTOPADA 22 
tel. 138-05. 

Godz. p rzy jęć o d 4 — 6 

mieszkanie na I! piętrze 
D O WYNAJĘCIA 

ul. P I O T R K O W S K A 125, 
Dozorca wskaże. 

L e c z n i c a 
z e s t a ł e m ! ł ó ż k a m i 
D L A C H O R Y C H HA 

USZY, NOS, GARDŁO 
i PŁUCA 

P i o t r k o w s k a 6 9 
T e l . 1 2 7 - 8 1 

od9 r.-2 p. 4-8 w. przyjm. Dr. Z. Rakowski 
wezwania na miasto 

IBYLY D Ł U G O L E T N I 
INSPEKTOR Z. U. P. U. 

na. żądanie pp. pracodawców i pracow
ników udziela wyjaśnień w najbardziej 
skomplikowanych sprawach uotzplocze-
niowych.WÓLCZANSKA ZM, to!. 222-U 

B. GÓRSKI. 

Nauka I wychowanie 

ANGIELSKI, trancuskl gruntownie u-
dzielam. Konwersacja handlowa korei 
po.idencja. Zgłoszenia telef. 262-70 w 
godz. 2—3 codziennie. 15 
ŁADNIE i prędko pisać uczy kaligraf 
L. Berman, w ciągu 15 lekcyj, Al. l-*o 
Maja 4, Lipszyc. 

c Uzdrowiska 

K O L U M N A Pensioijat fiwlt Radoszyc-
kiego. W maju pobyt 10-dniowy wraz 
z podróżą za 50 zł. 
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Sygnatura : Krn. 232/34/XVru. 
OBWIESZCZENIE 

O I.lC\'TACJI NIERUCHOMOSCI. 
Ko:norn!k Sądu Grodzkiego w t.o

dzl, rewiru (8·ko StanIsław Stopcz!t'ń
ski, mający J..r.Il..:e'" IJQ w nt. t.. ,d::i. u!. 
H,go Listopa,ja Nr. !ii na p,1d'.t:\wit' ; 
art. 676 I 679 k. p. c. podaje do pu- , 
bllcznei wiadomości, ;i;e jllia 10 CZ('TW- , 
ca 1936 r. o godz. 11 w Sądzie GfOdZ-) 
klm w Łodzi odb~dzie się :-.r.zedn7. w 
drodze publlczne~o J:1::('tar~u należą. , 
cel do dłużnika (ezki) Szyji Balru..::ha 
Prydlendera i Milltlli t'rydlelldc:r. nie
ruchomośoi połoionej w m. Łc,dzl, 
przy ul. Limanl)w~tl(:l:'() Nr. p'J i 111 
ZFip. do wykazil hlp, Il ltleruchomości w 
dobrach Baluty Nowe Nr. NI;, pow 
lódzkiego, re;>. in)). Nr. 16azl , ~k łacJa
iącej się Z phl;,1 za!>IIJowa'ler:e o '>1:(1: 
nel powierzc~,ni 5.387 łohci lewadl ato
wy ch, budynkó\\' IlIlc'id:alnv::h, go'!
podarczych Ib.bry.:zn~rch wraz z ma
szynami oraz slucł.ili pompy Ille'.::!rl1llcj 
Nieruchomość ta p,)~lada urz:}ctz,oną 
kSIęgę hip. w Wydziale ~IiP. w toJzi, 
w zastawie nje znajdule S I Ę:, Z'j ·; tanie 
sprzedana w 'całości. 

Nieruchom , ·t; OSZfl~ i '''';)lI:1 7(: '1il'; 
na sumę zł. 48.700.--. CC:1a zoś wy\\'u
lania wy/losi zł. 3(..525.-
Przystępuj ą,c~r do przetarl;u r. bowloj· 

zany jest złożyć rękoJmie w wY!loko
ścl zl. 4870. - , 

Rękojmię należy z ł ożyć w goto
wl~nle albo w takich papierach war
tościowych bądi k5iq:i.eczka.:h wkl' d
ko'Wych instytucyj, w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich. Pa
Dlery wartościowe przY!f; le bc:dn w ' 
wartości trzech czwartych cZQści ce
ny giełdowel. 

Przy licytacil będn zachowane u· 
stawowe warulI"i Iicy[ac.y!lle. o ile ' 
dodatkowem publIcznem . ob'~.ieszczc. l 
niem nie będą podane do w:adomości 
warunki 'Jd:nlenlle. 

Prawa osób trzecich nic będą prze
szkodą do licytacji i przysądze nia 
wlasności na rzecz nabywcy bez za
strzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpo-I 
częc!em przetargu lIIe z l oż:t dowodu, 
że wniosły p)wództwo o zwolnlenlel 
nieruchomoścI lub lej części od egze
kucJi i że uzyska ły I,ostanowieniel 
w łaściwego sqdu, nakazuiące zawie
szen'e egzekucji. 

W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno og lndać nieru
chJmość w dni pows;rednie od gOdz '-,1 
ny S-ej do 18.ej. ak\a zaś pos t ępowa-II 
nia egzekucyjnego llIożna przeg,ądać~ 
w sądzie grodzkim w Łodzi, ul. T rę-' 
backa Nr. 18. sala Nr. 7. 

Dnia 30 lewletnia 1936 r. 
Komornik ' , 
(-I ST. STOPCZ\,,"';:h l 

Sygnatura: V Km. 8P l/~6. 
OBWIESZCZENIE 

O LICYTACJI RUCHOMOSCI 
Komornik Sądu Oeodzlcicgo \V ł'Jodz i 

rewiru S-go LEON W.-\SOWSK I, lIIają
cy kancelarję w Łodzi przy ul. Naru
towicza l O, na zasadzie art. 6f12 K. P.C. 
ogłasza, że dRia 15 maja l Q36 r. od 
godz. 11 w ł:.odzi przy uL Cegiclnianej 
Nr. 21, odJędzie sie \V I ·ym terminie 
licytacja ruchomości, nalczącvr.h uo 
Icka Slennicklego, sk ładający.::h !!ie z 
kredensu, r:omocnib. zegara, 2 nllc
nych stolików, loal<!tki. szafy, 2 Prl!' 
stor, lambrekin, 2 par fi ranek. ~toiika, 
2 krzeseł, gondolki. knzclk i. narzutki, 
oszacowanych nli ł ą::zn:j sumę zl. 5~1I. 

Ruchomości mOŻl\!l ugH\clac w dniu 
licytacji w mieh:il i cza!.il" WYZl' j 
oznaczonym. 

"'Łódź, duil 30 kwJetllln 19.16 r. 
Komornik: 
(-) LEON W"SOW~KJ. 

Do akt Nr. VII Km. 587/36. I 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sndu Grodzkiego w Ło· 
dzi, rew. VIT, zamieszka ły w Łodzi, 
przy ul. Trębackiej Nr. J6 na zasac\zie 
art. 602 K. P. C. OgłaSla, że w dniu 
J5 maja 1936 r. o godz. 11' w Łodzi , 
przy ul. Pomorskiej Nr. 6t) od będzie 
się publiczna licytacj,. ru chomości a 
miano\tTlcie: . 4 maszyny do robienia 
pończoch, oszacowanych na ł ncz lI ;'\ su
mę z ł. 1000.-, które możlI n oghtdać 
w dniu IIcytacii w miejscu sp rzedaży, 
w czasie wyżej oznflczonym. 

Ł6d'ź. dnia 28 kwietnia 1936 r. 
KOl11ornlk: 

(-) Władysław Zazl<!rnskl , 
Sprawa Dawida Dynin3. p-ko Olto

nowi Heilrrichowi: 

Do akt N;'. VII Jem 1139/36. 
OBWIESZCZENIE 

KomQrnik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi, rew: VIl, zamieszka ł y w Łodzi, 
przy ul. Trę!łackit:l Nr. 16 na zasadzie 
art. 602 K. P. C. og łasza, że w dll iu 
II maja 1936 r. o godz. 12 w todzi, 
przy III. Brzezltlskici Nr. 25/27. oc\bę
dzie się pllbliczna IIcytar.ja ruchomości 
a mianowicie: ko:z\ll, oszacowanych 
na łnczl1<\ sumę zł. 94-1.- . którc mozlla 
oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży, w .czlIsie wyżej oZllaczo
nym. 

Łódź, dnia 22 kwietllia 193G r. 
KOl11orllik: 

(- ) Wlarlysł:Jw Zazlem&lrI. 
gpr:l\va Ant(lll it'I~ 1l .J(r7.csillskic!lo. 

p-Iw Szyji i Bralldli_ III:1łi. . LewiII. 

CC:====-= =-.::--==-===.'" 

KINO 

[ASI·NO AR[Y 
WESO'LA 
PREMJERA 

Pocz. 4, 6, 8, 10 . KOMED.n 

YLO AJ 

W roli tytułowej: genjalnv 

CHARLES LAU6HTON 
(niezapomniany "łi~nryk 

POć~, g. 4. ~, ł·a, 10. 
2i~ · r J 

NAJWIĘKSZA SENSACH SWIATAI 
1'IIscynujący aktor - wy two rll:l gentleman 

niesamowity gracz 
RONALD COlMAN --= ----

1936 r. 

Człowiek, kt ry ro' bił 
bank w Monte Carlo 

W główn ej roll koh iecej : . czaru Jąca ' 
JOAN BENNETT. 

Rewelacyjny sukces światowych ekranów! 

HUMOR! 
EROTYKA! 

PIKANTERJA! 
DZIŚ POWTÓRZENIE PREMJERYl 

Wesoły film o fascynującej treści. 

W roli gt. żywiołowa 

r d I i 
w swej najlepszej roll, 

oraz 
PAT' O'BRIf:N 
EDW. EV. HORTON 

Obejrzyjcie najpłomienuiejszy z tańców 

: no S"RZEDAi'll \ urz'ldzl"llie :adalnc
go pokojuł r6wnleż PlllI : IICI ~dlr/jdcrn, 

',dywan c!y walllki. rMoo! In:le rzec.}'. 
Aleja ' ·sw Maja 37. III IK. od gOGz. 

l 1l/6-t~:. 
j OKAZ'ONIE do sprted:lIlh młorły 1.1(1;:. 
1 Zgiers!{J 107, m. 17. _ 
I SPOWUDU W } jC1zd1\ doh rl.e p ~O!:pe-

I 
rujnc}' Z rtkład rryzi~ I':' I(I <ia /ll~ko -m ~skl 
do sprzerlanla. M!lew ,lci. Zawadzka ~ 

• WOZKI dZ i ecięce po cenach fabrycZ' 

•
I nych poleca M. Jacobl, PiotrkJwska 
,107, sklep w podwórzu. 

11 ;--------------- -- ----------
~.! ! ( ~okale ) 
M . 

MIESZKANIA l I 2 pol<ojo.ve oraz du
ży skl ep z wszelki emi wyg ·~d a ml . Gaz, 
el ektryczność ł azienka . Czynsz nlsk!. 
Park miejski poś ród bloków. Wiado
mość: Administracja Nieruchomości 
Z. U. S., ul. Bednarska Nt. 2-1 • . tel. 
181-05. Dojaz~~ajami 4 i 11. _ 

POKÓJ nmeblow!\IIY. s:olll!czny ł ,'on
.owy, I p .• telefoll, wejścIe nlek. ępnją
ce, Kopernika 19, m. 4, oddam. 
;;WlfŻO wyremon towany pokój ewen 
tualnie z ulrzymar.lCIIl, centrunI, I 1' .. 
wygoda, ·.E: lefon. Pi·): r'< · · w~ k.l 9u, 111 12 
POKOJ 2 kuchnhl ea i pi ę trze , ~ 1 :~ nł'C:z 
ny, w ś ródmieściu ilORWI(l waIlY. aler
ty sub . ./. W." do Aclmin. .' 510 
1- 2 POKOJE ullleblowall';), tt'lef')I1 w;-. 
gody, Żwirki (Karola) 8, m. 4, fr'Jllt 
l P io:~r .~l. ____________________ __ 

DO WYNAJĘCIA 2 pokOje, kuchl11a. 
3 pokoje z wszelkieml wygodami. Tel. 
11 5-63 od 4-6. 
PANU wyn aj mę pokÓj umeblowa.1Y 
(tele fonl ł azi enka ). Piotrkowska Ill\ 
mieszko 2. 
DO WYNAJĘCIA od zaraz l ~zopa 1I1U 

rowana, "& ilokoikl na kan lor, 1 szopa 
drewniana. Hertz, Piotrkowska 166. ______ r _ _____ ___ _ 

Posady 

NAJWlf,KSZE w Po:~C':l przedsl ębio r s ' 
two ratalnej spr:~ecl:tY.y "Wls ł n " . ~kc. 
oddz. w J.'.odzl, MOlI lIl>zj(i 2, przyjmlo 
jeszczc: :!- 3 panó w (p d), cele)11 :Ikwi
zycH s':lYch znanych u tyi ulów. 

CHA. 
fenomenalnego przebOju 

POTRJ.:EQNY ff\'~ J p r .1all1sl{i 'po> r j;'! I' 
s ta na 'vodną ol1dul. 1101 wviaz,1. Z2:'" 
szenia 6'):(0 ' ierpll1 3 7. fryz ier. 
POl'RZEJJNY c:hłop h,'; uo BillI") 1311-
chalter.\: !II CgO, . Bril wemli:n, Plol r~ 
kowsbt J 7. Zgło~ze 1l.l od S·_ \.I ' auo. 
Referell :je koniecz lle, A. 

PRZY KUPNIE ZAPRAwY 
00 POOtOG. lĄOAJHv 

ZAWSZE JEDVNIE .... AJ· 

LEPSZEJ W DOBIE OBEC' 
NEJ l.APQAWV 00 po. 
~. I-INO\.EUM : po. 

SADZEK 

STUD :NTKA ze :: 11i1l·:lI1lO~\ ': '.1 a'ur( \\ II
Sc i oClsz,l kuje Dn ~:lfjy. Wy n:ll::II ;I:1 
slcromlM. Oferty ' ~uh. "Oial". 
WYCHOWAWCZYNI wykwn hii)c,)wa
lIa do rhl'l lch d zir.·.\'czY II ~k h t l) i 4 
DotrzefJ!p. Pożndana Z1I 1' J''''' ~'~ I' :: \ /( a 
franC'1I3!'il"go. Zglnsl;; :· Ię Ze świu dl-::
Iwami .!o Lekarza-Dr UlY.:, l'. U, ) \\ 'Ia 
Nr. :;1. 

POTRZEBN Y w07,ny uo Zak ła ,: :1 in 'z-
jerski cgo, Radwa"31' . 2. . 
POTRZEBNA wy: wa li fi kowPIl:l pra
cowniczka do p r:icm'l.lI i '~ ukle ll . Zgła
szać się od 3--4, Al. Ko~ci u'izki nr. 41, 
Buuillowa. 

WSPOLNIK z k,Wil alC'lll 15'Jl~ zlt/tych 
poszukiwany. Ofer lv pod .. ISO.:.;.n:.,.·· __ _ 

NAGRODA 500 ZŁ.. Z:l prz,,"ie !'fllie 
zaginiony.:h piel' '.: IOIIICÓw jelll"l1 bry' 
lantem, drugi perl <\. Otja llGka li,·I . 
Ostrzeg.'\ ~, i c przl~ " n:l llY;: lell1. 
l<UPIEC Jat 40 rzym!;I, .) kilwl il, ')tl~ ,:e r 
ne znaj OI l' ,ośc i \V PU,:1' 111',!>kit:11I I II"/'U
kule zasfc:ps twa IlO i: I):-I: i iI ::1. I' 11 .1 
Fozll allskie i I ollu,rz.!, z loży ){w;:II,ln
cjQ, Oferty .. P ar", POZlla (l , pod nr. . J ~~5~,2~5~. ~~~~~~---------

"Ol<T()1( Dr. , BROSZKA ANTYCZNA l: ~-u ll n \C .Wl!j 

H Z PHE!R W. BALICKA chor. skóry, włosów 1 ~~~~~I~o~;~:~d~r~~'~~·I·l' "~J~~;~ il~'J z ~:' l\71: 
• " li wen e r y c z n e I lenlCl ~wlcza ~-:- P rZCJa2.J .. - IJII)(I kroW-

CHe ROBY SKORN" I WQNQRYClNf SJEIljKIEWICIA 53 (ró" I\owrot) ska - G-go ~lerp C I ,' Łaskawy z Il Cl I ~; ' 
J .. L" Nr. te\. 194-03 NARUTOWICZA 24 ! ca 7.ech~e zwrócić .7. ~ .. w.v ll a!-: ro ~I :t. ·! J1iet11 
~iotrkowska 56 ĆhorobY skórue I weneryczne T 262-61. I do AdmIII . .. Repu!;I' ''1 . _ 

tel. 148-62. Przyjmuje kobiety I dzlec! od 13.45- JmuJe od 8~11 I od 2.30 da 9 w. WIE.S S~YDl:ÓW, g,lI~ i l1a I 'ut.:7 I1 ir.W, 
Od 9-1. od 5-9 pp., 2.15 I od w niedz. od 9-4-ej. , POWia tu ,ódzkl ego o;P:l.l , ·' s l ~ . doki! , ,(:11-

" nIedziele I 'wleta od 11"-1. Dokt6r DR MED I~ od konia (kJnc .~y), \Iv I"d. ~ . a '~ d 

Dl{. M:D ~ . H E N RYKOWS K I ci n o i ~~~nlka 'KUi{EK, z·rll:,:t.\ k'~i tY II'n~ 
~ n ~ , wyd. W WUlldll SZ II ,·' run. 
tY . ~ ; ~ ~~ , SpecJalista chorób wenerycznycb, CHOR. SKÓRNYClI ZAGINĄŁ dowód 0Si) O i ~ I·...:..'-I1:1-Il-a7.-, I-v-,,:-hi) 

skórnych I seksualnych I WENERYCZNYCI1 ! Szczepana l- ilipl n l~u, Z lin I w t." uzi l'i. 
r.dańs ił 37 ul. TRAUGUTT A 9 ul. PIOTRKOWSKA 90 Krzyżowa 16. .J 
g fl'onl 1-8Z6 plęt.ro . 'releron 262-0R. Tele!. 129-45· PRZY GOCKI AN,\TOU, !\1. I!r jkl III.' 

Przy jmuje od 8-11 I od 6·- 9 wlecz. Przyjll1u je ód 8-2 I od 6- 9 wlecz zgubił o:)\vód I OŻ .... Il\o ~;c i i IlIct ry :(o< leI 232,55 
przy jlllu je od 7 - 13 ej wlecz. n!edz. I św leta od 9- 12.30. w niedziele I świha od 8- 2 PO llol 1II'0dzl'nia wyd. w Lod , i. 

~1 __ .-.,.... ----========-==- .. ====== 
Za wydawcę : Wydawn. "R.epubIlka", SP. z ogr. odp. Wacław Srnó!skl. - Re d.llcto~ odp. Wacław Smól kl. Druk .. Republiki" w todzl, Piotrkowska 49 I 64 • 

• 

p -
Olłlata 

Rok XI 


